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Jutro premjera "K O ~~ Dziś nieodwołalnie osłałni pożegnalny występ 
-. 

• CZY nad o zap DUle Spo ój 
Na konferencję w Locarno zwrócone są oczy całego świata 

Uroczys', otwarcie obrad 
LOCARNO, 5 października. (pat.) _ 

Przed ud!korowaonym flagami i kwi"'tami 
gmacllęm tutejszego sądu już od wczesne
go ranka zbierały się tłumy publicz.noś~ 
cczekującej otwarcia konferencji. O go
dzinie U-ej przed południem zaczęły przy
bywać poszczególne delegacje. 

kładu reńskiego w brzmieniu, ustaJonem f rze, jaki wogóle mają mieć układy gwaran
przez prawników państw spn;ymierzonych cyjne. Te dwa paragrah' będą głównym 
i Niemiec ua konferencj' w Londynie. I t~mat~m dyskusji jutrzejszego plenarnego 

Ptzedstawlciele rządu 'Rżeszy wyrazili posiei1:!~nia. , 

W sali posiedzeń zasiadło ok. 20 osób, 
gdyż każdemu przewodniczącemu towa
rzyszył jeden lub dwóch rzeCZQzna/Wców. 
Delegacja polska i czechosłowacka były 
nieobecne. 

zgodę na większość arly,kulów. Pewną 
ich liczbę ooesłan.o do komisji rzeczQtZ'Jaw
có.w, celem sprcq-z{)wania. do niekHtych 
zaś Z~łOSlZOnO s:zeceg zastrzeżeń. Pierwsze 
wrażenie posiedzenia jest korzystne. Dele
gaci N!~miec nie ponowIll uwag i zastrze
żeń, rozwiniętych przez ambasadorów me
mieckich, gdy wyrażaH zgodę swego rządu 
na udZJiał w kooferencji w Locarno. 

Na dzisiejszem posiedzeniu nie było 
dyoskusji o~6Inei. 

Posiedzeai
e otwonył prezydent miasta łład czem badzie dziś radZ1Ć 

Locamo Rusca, witaiąc delegatów i clzię- 'f 
kując im za wybór Looarno, lrlórego nazwa plenum 
złączona będzie w ten sposób po wsze CZ8- I LOCARNO, 5 paźdderoika, (pat),
cy z dziełem. podjęłem przez uczestników ! Dzisiejsze posiedzenie poświęcone było 
,konferencji. Wkońcu prezyd~t Rusca wy- r.ozpatrywaniu paktu reńskiego. Przeczy
raził przekonanie, że konferencja uiWień- tano wSzy~e ~ 1 paragrafów pakt? oraz 
czona zostanie pomyślnym wvn'kj • wstęp. Poruewaz prze~onano SIę, ze pod 

• • , , ." J - em I względem prawnym ruektóre artykuły do-
p~~es~e ludzkośCI OC2ekiwaLtlą sprawie- magają się zmian, przekazano je rzeczo
pnwosć 1 pokój. W od,pO'Wliedzi angielski znawcom. Należy zaznaczyć, że przeka
minister sproaJW zagranicznych Cham ber- zano eksperlom również i wstęp, nie zawie· 
lain podziękował w kr6tkiclt słowach za rający kwestii prawnych, lecz p,olityczne. 
seJ':. decme przyjęcie za:macza'ąc iż wielk \ Wyłączono z pod kompetenC}l' rz:cz?
l " " } , ą znawców dwa paragrafy: o wstąp1.eDlU 
tadosc sprawiłoby wszyst,~m delegatom, N' i ..J,_ Iid' od' . druói o charakte 

ol b ' , . lem.ec \We! nar OW I l> 
g\:y Y na goscumej mew szwajcarskiej u-
dato się im ustalić ostatecznie pokój. Na-
stępnie r.ozpOczęła się dyskusja nad pro
jektem paktu reńskiego, gdyż różne art y
bly projektu tego, opracOWlalle przez lon
dyńską konferencję praJWnWów, wym~a;ą 
jeszcze wyjaśWenia. Posiedzenie zostało I 
zamknięte na kll'ótko przed goozaną 1-s:zą. 
Następne odbę<hie się jutro .o go.dozimie 10 I 
rano, w międzyczasie jednak ~yć się 
będą prywatne rozmowy pomiędzy po
szczególnemi delegacjami, a rzeczoznawcy 
zajmować się będą badaniem projektu u
kładu reńskiego. 

L~!\.~NO, S-go paździ?rn~ka. (pat.) _ 
.W dziiISIl~ posiedzemu konferenoji 
wzięli udział przedS!ławiciele pięCliu głów .. 
nych mocarstw: Franoji, Wielkiej Brytanii. 
Wło<:h, Belgji i Niemiec. 

Rola \Vloch jest niBtYlko 
obserwacyjną 

Mussolini może przyjedzie 
LOCAFNO, 5 października. (Pat}.-

Korespondent P.A.T. d\Jwiaduje się z kół 
delega{'ij wł.osJciej, iż roh Włoch na obec
nej konferencfi nie jest wyłącznie obser
wacyjną. W razie osiągnięcia porozumie
nia Włochy mogłyby na wet podpisać u
kład o bezpieczeństwie, ale uczyniłyby to 
wówozas, gdyby uznały one, iż układ istot
me ustala {-odstawy pokoju powszechnego. 
Te możliwości wskazują, że nie jest to 
punkt obserwacyjny tylko, pomimo wielu 
zastrzeżeń, jakie Włochy mają wobec kon
ferencji w Locarno. 

LOCARNO; 5 października. (pat).
W rozmowie z dziennikarzami włoskimi 
Scialoja oświadczył: Dotąd było wyklu
czone, by Mussolini przybył do Locarno, 
obeC1l!ie jednak zaszła pewna zmiana. Jak
ItOlwiek nie można powiedzieć, że Musso
lini przyjedzie napewno, nie jest W'Y.: 
kluczone, że przed końcem konferenCji 
przybędzie do Locarno. 

Celem t go wstępnego posiedzenia by
ło na'WlCłzanie kontaktu między czł.ankami 
poszczególn. delegaąi i przyjęcie proce
dury w naradach nad konsfrukclą t. zw. 
paktu bezpiecz~ństwa. który - ściflej mó
wiąc - ma być traktatem o wzaiemnei 
gWf' T'a11.cji. 

Po :llal!pu::!1cv:nych przen~ów7"ni.ech 
odczyta.liQ Wsz-jstki1e artykuł" proiektu 11-

Koś"'i61 Madonny dei SaS$'O w ,Locarn .o ~ w którym o~by,tp s k' 
uroczyste nabożeństwo na intencję nowodzenia konferenc.:ii 

Chamberlain O celach zjazdu 
J .. OCARN'O, s-go paźd~emika. (pat.) • 

N~ krótko przed otwarciem konferencji 
minisirów spraw zagranicznych Chamber
lain przyjął przedstawicieli prasy, którym 
pclW[ed.zial m. in., że rokowania o pa,kt 
bezpieczeństwa wesrzły w Pożądaną fazę 
bezpośrednie} wymiany poglądów przy 
uokrągŁym stole", w atmosferze swobodne; 
i przyjaznei. 

Jeśli tym razem nie uda się utrwalić po.
koju, powiedział minister angielski, to 
istotnie można żywić obawy, że duch po
koju odleci'al z tego świata i maJ'8zł sobie 
schronienie gdzieś poza nim. 

Delegaci państw nie przyjechali do Lo
carno, aby dyktować sobie wzajem warun
ki porozumienia lub wys-unąć żądania. 
Przybyli jako przedstawiciele wolnych i 
rÓWiJlych narodów, by wziąć udział nad 
ugroo.tClW'anłem pokoju, Zebraliśmy się tu, 
taj ożywieni szczerem pragnieniem poże
gnania się z przeszłością i un~'knięcla ' IW 

przyszłość okropności woTn'Y 

Angielski punkt widzenia 
LóNIDYN, 5 paź.dziernika. (oP AT):. -

Dzisiejszy "Times" pisze o konder"mC)l w 
Locarno w sposób nas,tępuqący:.. . 

Rzeczą na.j'Ważn.ie'jszą dila All1gI,l będZ:l6 
taika kons'trukcqa paktu, któraby zape
wniala rządowi an~iels'kiemu wolną rękę 
w oceni-e wypadków, wsikazu,ją,cych na ko. 
nie'czność 1Interwen,cii. Wszystkie strony, 
zain~€reSOWalle w traktade, mają się zo
borw,iązać d,o uznania zachodtnich g,r,an!c 
Niem1~'c, wykreślonych w traktaci'e poko
jowym, oraz uznać i pl1"Zestrzegać za,s~dy 
demiai,taryzowalllej strefy Renu, tak, Jak 
oikll"eślono ie wart. 42-44 traktatu wersa,l. 
s'kiego, _ , 

Rada l,igi narodów będZi e w dals.ZlYIl'l 
cią,gu auto:rytetem w wypa&a~ a.rbltra
żu. Żadna z·e stron, na z.asadzle nowegc 
p'Clll'ozumienia, nie będzie pot;zehowała 
podjąć aik1cńi, WYÓąIW5ZY wy'Padlk'l, w,kt?
rych stwier,d'zone zost.anie, że wys,tąl!,len.t'e 

byłQ sporwodowane. '?'I takim wypad~u 
stronie pokrzywdzonej okazana Z'Clsłame 
pO'1ll0iC. 

Należy s'P<Jdziewać się , że wszystki~ 
, pańs'l.wa pojmą wiet1ką wagę zasirzeżeń. I dzięlki kiÓorym uda s,ję hp zapobiec kaMe

mu drobnemu pogrwakeniu <franio<: strely 
! Illeutra,lnej. 

We rwS'zystkich tych stwierdz'onych wy
. ć1' c:'Ch drcbne.go p ogwałcenia nast3:'pi 

n.:l łvcbmiastowa ak'cia rady li.~i naro&Sw 
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Jaśnie z r 
Gdy, naigrawając się z prostej wiary I że podstawą wpływóW losyjs!dch w Pol · swą hojną ofiaręf obszarnicy, wracając na 

maluczkichf magnaci rolni oraz ich po~ we. swe łolwarkif przyWdziali z powTotem sw6j 
plecznicy w senacie wystąprl przeciwko i - Każdy najbłahszy zatarg z Warszawą egoizm bezwzg!ędnych pasarzytów. Zasła
dopuszczeniu ludu do udziału "W posiada- bolszewicka Moskwa rozgrywać możef w I niaJą się liczbą wyprodukowanegq inwen
.. iu ziemi, lewica de:mokrałyczna, broniąc dzisiejszym stanie rzeczy, ciskając na sza- ! tarza, nie dbającf że produkcja ich opiera 
uchwalonego dzieła reformy, wynajdyw~ła lę stc~ref tradycyjne dla siebie hasło nadzia- się na ruinie żywej rzeszy ludzkiej i na jej 
i przytaczała tysiące argumentów ku jei l lu ziemią tych. którzy własnemi rękami zamianie w tępy, sponiewiea"8ltly ż}'1W.ioł. 
poparciu i uzasadniemu. i ziem1ę tę uprawiają. Dobrze rozumieli tę Zasłaniają się ilością lKodukowanego zia!'-

SlttupulatDa staranność lewicy szła l sprarwę jaśni panowie obsza'l11icy w roku I n~ z morgi, nie bacząc, że ziarno to hodu
tak daleko, u gdy jeden z obszarników • . 1920, gdy pQd grozą naja-zdu wsch-odniego ją na polach krzywdy społecznej. Zasła
pan stuwłókowej fortuny, z niewinnym sami nagHli o gwałtowne uchwalenie usta-I niają się wymogami up3:awy rolnej, w rze
uśmiechem sytego bydJę~ ganił i klął wy wykonawczej do reformy rolnej! Rozu- czywistości okupując uprawę tę dewastac
Tcłorrnę, jako rzecz przeciW1ł4 zasadom mieli, że sprawiedliwość społeczna najlep- I ją człowieka. Prawią o miłości roli, a nie 
chrześcijaństwa: "Bo gdzież to, ·kochani· szym jęst sprzymierz~ńcem w walce z na- , widzą nic poza cel1~ włóki. Prawią o mi
Gracla - dolwodzieje, powiedziano w ewan- jezdnikiem. I łości krajuf a wokół siebie nie sieją nic 
~elji, że chaltly Pf.awo m~ą po cudzą zie- Ale skoro tylko groza naJazdu minęła, I prócz nienawiści. 
mię siętać?" - iJu'upuJatność lewicy, po- skoro lud polski złożył w obronie kraJju Sto tysięcy obszamików w Polsce, to-
wiadam poszła tak daleko, że na argument r 

bezwstydu i urą~ka jeden z senatorów 
socja.Jistyeznych odpOIwiadał szeregiem 

lekmów, wybranych ze świętych ksiąg 
chrześcijaństwa i uczonych traktatów oj
ców kościoła. co ze 

przez 

slO tysięcy żarzących się ognisk nienawi
ści. Krzywd, jakie Rzeczypospolitej niena
wiść ta wyTZędzaf nie okupią ani raSOWE! 
buhaje pana Steckiego, ani dojne krowy 
Zamoyskiego, ani okazowe cielęta MycieI
skich, ani błękitnokrwiste świnie dostojnej 
obory Marylskich ... 
• Sto tysięcy obszarniczych fortun w Pol

sce, to - 9to tysięcy odmian tej same} 
krzywdy, której na imię: wyzysk człowie
ka przez czł<OWieka. · 

Sto tYsięcy obszarniczyoh majątków w 
Polscef to - milion dróg otwartych dla 
bolszewizmu i wiodących w samą glą" 
ustroju Rzeczypospolitej. 

J. Przemyski. 

cz e 
Mo;em skromnem zdaniem, lewica w 

<lbronie przepartej przez mę w sejmie re
formy stanowczo zbyt wielu używała argu- 1 
ment6w. Co więcef: ośmielam się twier- . 
dzić, że jeśli chłop i robotnik polski do
tychczas nie wsz.edł w potIiadanie ziemi, 
którą mu reforma rolna przyz.naie, to stało 
się to Jedynie dlałeg<t, że projekty reformy 
tej opierano na tysiącu rÓŻnych 8l"gumen
~6w, gdy tymcza$em wystał'czyłby i rze
~zywiście wystarczy, w końcu, argument 
ied('n - jedyny. 

Józefa Piłsudskiego 

Lud wsi. polskiej zawdzięcza ziemię, 
którą posiada na własncślif rz~dowi rosyj
skiemu, Jakiekolwiek były natchnienia. 
ofiary i czyny powstańców 63 roku, nie oni 
l1właszczy1i włościan, ale rząd carski. któ
ry powstanie rozgromił. I nie z rąk rodzi
mych otnymał lud polski ten największy 
dar, jakim jest wolność obywatelska. Dwie 
największe zdobycze w pochodzie cywiH- I 
zacyjnym chłopa polskiego zwięzaue są I 
llle z momentami rozkwitu państwowego 
RzcC':!J'pospolitejf ale r. momentami jej oku~ 
llacii przez obcych mocarzy, z momentami 
jej niemocy i upokorzenia. 

Tylko sumienie hipopotama może nie 
udricc na wspomnienie tej naszej tradycji 
państwoVl~j, w której aż dl() ostatnich nie
mal czasów nie byłoo mkjsca na obywatel
stwo ludu: było miejsce tylko na jaśnie pa
nów " .. raz ze z,graią ich najemnej gawied-Li 
oraz na pańszczyźniany cd(}wiec:zy inwen
tarz. 

Pierwszą, nie z emigtacji na obczyźnie, 
.. Je z gruntu lr..rajowe>go wyrosłą ideą wy
zwoJenia rob~ego ludu polskiego słał się 
dopiero polski socia,lizm: socjalizm w O'so
bie Józefa Piłsudskiego tak silnie związa-
1!y z wa.lką o niepod:!egłość narodu. Ale 
dlatego właśnie, że Piłsudski wolność o.j
czyzny związał z wyzwoleniem i podźwi
~nięciem ludu, o.bszaroiCYf na pra~y tego. 
ludu żerujący, nie mogli i nie mogą dotąd 
mu wybaczyć jego sZ8,lonego przed.sięwzię
cia: dla nich było on i po-zostanie bandytą! 
Niepodległość dla owych jaśnie --panów 
nic nie jest warta, gdy nie o.piera się l!a 
Lgiętym grzbiecie parobka. 

Historja, wszelako postawiła nas wobec 
,lternatywy nieubłaganej. Polska dzisiaj 
musi dokonać stanowczego wyboru. Musi 
'Vybrać między niepodległością własną a 
nietykalnością ~' ... orskiego obszaru. Tui za 
naszą wschcdnłą granicą leży mOt:arstwo, 
w którem lud wiefski stał się panem i wła
ścicielem ~iemi. Wszelkie rG·jenia o tett1, 
aby ziemia w Rosji z rąk chłopa mogła być / 
wydarta i wrócona jej dawnym posiada
czom są dzi,ką i niedorzeczną maligną. Ta 
tiemia w rękach ludu jest wł.aśnie siłą i 
trwałością l'ząd6w bolszewiokich, w kt6-
rych chłop rosyjski widzi najlepszą rękoi
mię swego spokojne~ posiadania. 

Ale imperializm sowiecki nie zamyka 
się w Rosji. Sięga on poza jej granice i 
szuka oparcia wszędzie. W Polsce opar- , 
cie to znaiduie w kontraście społecznym, 
którego widownią jest wieś nasza. Cała 
olbrzymia sZ2rokcść, jal~a dziz1i dwór Gb- I 
~arniczy od c~woraków czeladzi dWOi' 

,kiej, jest lub Vi każdej chwili stać się mo- l 

II 
Pomimo całej smlesrooscl l Hanibal

skich czy Schlieffenowskich prac Kukiela 
czy mego szefa sztabu (w nawiasie dodam 
najgeneralniejszego, bo... w Polsce), wy
chowanek historyczny wszechnicy Jana 
Kazimierza, cytując ksiąZkę swego naczel
nego wodza i posyłając do niego swój u
twór historycwy z napisem "Egzemplarz 
NacZleI'Il!e,glo W,odm", k,aiŻe mu p.1"8IClOW,ać 
dla wydobycia decyzji przez "ocenę poło.
żenia" nie inacz.ej, tylko tak, jak chce Han
nibal, czy Schlieffen. Gdy więc "taJkie w 
pt'zybHżeniu myśli mogły być rzucone w 
toku narad na Placu Saskim" (cytuję szefa 
biura historyc:mlego str. 128), "w nocy z 
5 na 6 sierpnia wódz naczelny, pracując 
nad decyzją, ogarniał myślą sytuację wła
sną i przeciwnika" (I. c. str. 128). Z1f-czął 
więc myśleć wódz naczelny. Od czegoż za
czął? A no: "Na południu nieprzyjaciel 
pobiły, ale nie zniszczony, wkr6tce wzno
wi'Ć moź,e d!ztialam.ia. ZlalC'Zepn~ w wńększyttIl 
stylu. Na północy bitwa trwa, prowadzona 
z najwyższą energją i wolą zwycięstwa. 
Nieprzyjaciel jest tu niewątpliwie w pew
nym stopniu związany i pod wrażeniem 
zaciętości oporu i przeciwnatarć" (I. c. str. 
128). Tak zaczął myśleć naczelny w6dz u 
szefa biura historycznego w sztabie gene
ralnym Polski, tak zaczął myśleć naczelny 
w6dz historycznie w hist·orycznym utwo
rze wychowanka historycznego wszechni
cy Jana Kazimierza. Więc pytać się godzi, 
co za skutek z tego założenia, które 
wprost twierdzi, że na południu jest go
rzej niż na północy? Chyba wprost ten, że 
trze'ba, by północ poma~ała południowi, 
by choć część wojSlka ze zwycięskiego pra
wie skrzydła północnego wyciągnąć, by 
zapobiec grożącym "działaniom zaczep
nym nieprzyjaciela w większym stylu". 
"Większy styl" północy nie grozi, gdyż 
nieprzyjaciel jest tam nietylko związany, 
lecz na wet pod wrażeniem zaciętości opo
ru i przeciwnatarć. Nadzwyczajne! Potem 
bowiem ku wielkiemu przerażeniu naczel
ny wódz - formailnie i :z,goclini'e z isltoŁną 
hilStorją - ZldecY'dJowta~ wY'cń.ą.g,nąć właśn1e 
z po!udlThi,a pomoc dl,a pólruOlcy, BiedJny 00.

czelny wódz, jirukoiJż OIn gtupi! N1e słuchał r,a,d 
Hannibala i Schlieffena, wyrzekł się "ma
·'?wru według wzoru Cannae". Biedny! 

nie miał przy sobie generała brygady Ku
ki ela, szefa obec'nego biura historycznego 
i wychowanka wszechnicy od Jana Kazi
mierza i Marji Kazimiery, popełnił głup
stwa bez dwustronnego oskrzydlenia "we
dług wzoru Cannae". Gdzie Rzym, gdzie 
Krym, gdzie północ, gdzie południe, nie 
wi'edział; nie wiedział, gdzie lepiej, gdzie 
gorzej. Biedny, biedny naczelny wódz, 
który gdy zaczął myśleć, popełnił odrazu 
głups1wo, gdyż sam wyraźnie pisał w swej 
k'siążce, cytowanej zresztą przez history
ka od historycznych studjów, że południe 
było silne moralnie, północ znacznie pod 
tym względem słabsza, że na południu by
ło lepiej, na p"ółnocy znacznie, ale to zna
cznie gorzej, że zaczepne działania i to nie 
w większym, lecz w największym stylu 
groziły właśnie na północy, że z tego po
wodu znegliżował "style" znaczni~ mniej 
groźne na południu. Jednem słowem, na
czelny wódz zupełnie się skompromito
wał, gdy tylko zaczął myśleć na stroni:cy 
128 tomu sierpniowego miesięcznika woj
skowego ,;Bellona". Ach jakiż on kiep ten 
naczelny wódz w sierpniowym tomie "Bel
lony"!! 

Nie mogłem się wstrzymać od próby u
trzymania - zgodnie zresztą z moją czę
sto głoszoną zasadą - powagi naczelnego 
wodza. Przeczytałem więc po tej kompro
mitacji naczelnego wodza na począ1ku 
stronicy 128 his,torycznego tomu sierpnio
wego "Bellony" i całą l28-ą. Lecz nie 
"n as't." , ale wyraźnie 129-ą i całą 130-ą· 
Trochę odetchnąłem. Zaraz bowiem na 
tejże stronicy 128-ej coś się zmieniło. Mia
nowicie w wierszu 13-ym od dołu okazuje 
się, że "własne si~y zaan!!ażowane prawie, 
reszty silnie zużyte bojowo i stopniałe Ii
czebnie"; w 11-ym wierszu od dołu, na tej
że 128-ej s,tronicy "lewe skrzydło tej (4-ej) 
armji nie wytrzymuje". Nie dosyć: w lO-m 
wierszu od dołu, na tejże l28-ej tronicy 
II.rurm\pa l-·a l"OZe~·Wlal!1Ja Dla dlw~e częśd" w 
9 ... m wief'lszu już jedna z tych części jest 
"stłoczona przez siły przeważające w wi
dły Bugu i Narwi". Ratuje jeszcze trochę 
sytuację fakt, że w wierszu 7-ym od ~ołu 
"grupa Roi jeszcze stosunkowo wysumęta 
naprzód", lecz biedna grupa już w .6-tym 
wierszu jest "zagrożona odcięciem l osa
czeniem". NIC dziwnego, że kalkulacja na 

.--=---------
f, amiętniki ~ielkich ludzi" 

W "Qui P,ro Quo" wa·rszawlSlk'iom ś,piewają obecnie bardIw ciętą satyrę polityczną, 

z; kl6rc;j bierzemy dw·je pio.senki śpiewane przez .... no już wiec1e kogo. 

L 
Tetm na błoniu błyszczy kwiecie. 
l\1oato siedzę W gabŁnecJe, 
7,łJ,wJe armję, po!ę, karmię. 

W szystko Jest aU ril/:htl 

CzyOł' moie. to S!ZedewTY! 
Czy wlidxl·ełlścle mamewrv? 
Był Gra7lioll, był Pi:mooll. 
Gurand. Iron<;ide! 

Tylko tam n!e było te~o.~ 
No, pe~ wojskowego: 
Brwi ~r1JaC7.aste, wąs sumiasty. 
W iebie ba'l'dzo fest! 

Nie m6gł być, 00 -'daię słowo -
Czapkę ma n'ieprzep1!io>wą. 
Maciejówtka z Sulejówka 
TM to ~mg jest! 

II. 

eMU powIedział, tom P'OwJOOllia1. 

Alem użył sobie! 

MMIl zwycU\~, że z chlewu 

Wersalu nie robIe! 

Że słów ni~aał3JD1enta·mych 

Używam bez wstrrętu. 

Bo jeste:nt od wolska. 

NJe od parlameuttu. 

Ale kto ma parla!lllenty 

HockI, kłocleI w głowle. 

Może mnie całować!.~ 
W co? Jat chce. to ()O,wiem! 

I samym dole stronicy 128, malującej myśle
nie o "ocenie sytuacji" u naczelnego wo
dza, "musiała wypa.ść niekorzystnie dla 
strony naszej", bo "struna naprężona do 
niemożliwości może pęknąć z godziny na 
godzinę". 

Psiakrew!!! Zepsuło się coś na połu
dniu, gdzie nieprzyjaciel - w 16 i 17-ym 
wierszu od góry "oceny sytuacji" naczel
nego wodza na tejże stronicy 128 sierpnio
wego zeszytu "Bellony", - groził "wzno
wić zaczepIlle działania w większym sty
lu". Zaczął pewnie ten "większy styl" 
wC'ale ładnie, gdy na północy - na tejże 
stronicy szefa biura historycznego, jednak 
w wierszu 18-ym wychowanka uniwersy
tetu i wszechnicy Marji Kazimiery i Jana 
Kazimierza - nieprzyjaciel jest tu niewąt
pliwie jednak w pewnym tylko stopniu 
związany, ale jest pod wrażeniem zacięŁo
ści oporu. i ohol - "przeciwnatarć"!!! *) 

Biorę jednak w ręce książkę naczelne
go wodza, to jest moją, i rzucam okiem na 
różne stronice. Ależ na Bog.al Toż to na 
północy też była 4-a armja z grupą pole
ską i Brześciem, armja, której "lewe skrzy 
dło nie wytrzymuje", na północy też wy
sunięta grupa Roi, której grozi "odcięcie i 
osaczenie". Na północy, gdzie "stylu" nie
przyjacielskiego żadnego niema, gdzie tyl
ko "jego energja zacz.epna nie jest wyczer
pana". Na północy wreszcie jem stolica 
Warszawa, z której pod wrażeniem "wię
kszego stylu" dzia~ań zaczepnych nieprzy
jaciela wyjeroża delegacja, jadąc do głów
nej kwatery nieprzyjacie.Iskiej żebrać -
jak pisze w swojej książce - o pokój. Na
wiasem mówiąc, o tem wszystkiem u pana 
szefa biura historycznego sztabu general
nego w Polsce niema ani słowa. ani mru
mru. 

Więc wódz naczelny, myślący o decyzji 
i oceni'0 sytuacji - na str. 128-ej u wycho
wanka uniwersytetu i wszechnicy Marji 
Kazimiery i Jana Kazimierza, - tańczy 
chyba historycznego kanka;na. Gdzie 
Rzym, gdzie Krym, gdzie północ, gdzie po
łudnie, gdzie "styl" przeciwnatarć i dzia
łań zaczepnych, gdzie portas, gdzie Han
nibal, gd!zie Cannae,a gdzie hr. SdhlHeffen 
- sam już nie wiem. Ależ panie Kukiel! 
Marja Kazimiera szlocha., a Jan Kazimierz 
krzyżem leży w katedrze lwowskiej, bła
gając o przebaczeni.e dla swego uniwer,sy
tetu "sub au.spiciis imperatoris" m.ii der 
.,eximia cum laude" . 

Oj Przyznaje się tu do fałszywej eytdy z szefa i 
generała brygady biura historycznego. Mianowicie 
słowa: "jednak", "ale" i "oho" - (wraz z myślni
kami i wykrzyknikami) są mojemi, nie wychowan
ka od uniwersytetu. Nie mogłem wytrzymać od pi
kantności i pieprznośei "oceny sytuacji naczelne
go wodza". 
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Więzil!nie polityczn,: ~0!łana, w kt6rem niedawno o~e~ra! sobi~ ż.yci~ wiezień polityczny Metro Dubińslfi z BesarabII, 
skazany na 10 lał ClęZklCh robót. W tem samem więzieniu znajdują Się skazani na 20 lat - teoretyk Paweł Bujor i anar-

• . chista Ma~s Goldstein, obydwaj o~ trzydziestu ośmiu dni ~dbywający głodówkę. 
Pierwsza fotograf Ja przedstawia korytarz znaneg,? pawllo~u .,nu , W którym. polityczni przestępcy odbywają karę w ciem .. 
nych celach, na posadzkach cementowych z zakuteml rękoma I nogami. FołografJa następna przedstawia mur więzienny z wieżamf 

.5 

Źle jest, gdy podatnik się śmieje - powiedział Napoleon Przykry zatarg pomiędzy Austrją i Włochami 
Wesoly podatek. Poseł austrjacki ostro atakował w parlamencie 

Min. skarbu--Grabski zabawia smutny i biedny Hussoliniego--Włochy żądają zadoścuczynienia 
naród wiejski WIEDEŃ, 5 paź1d,Zliet'nika. (P AT). Pod-

Akt 
• d • . t· d . k • kt czlals dzi!siejS'zych debat w Piad~encie au-oraml, alącyml bezpła ne WIOWIS a, są Inspe oraty stlijalclcim l1i8Id ostllWfjndemi uchwałami ge-

skarbowe newsmciettnJi, dOO.ycą.oomł Sanacji Austrji, 
Pod powyższym wieJe mówiąoeym tytu- A inne podatki leóąJce się, jak j.esienny :z'abmł glio!s ~ dr. Elle;nbo!getn, 9oicj~: 

lem z,amie,ścH orJgan Piasta "W'ola Ludu" deszcz, na gIłowę iI'orJtnika z czego zapładć? sta., zWlall~ąc gwraiłilOlW!llile p~tykę Ugl 
następującą nota1kę ze stosUłllkÓ'w wło- Kto ministrowi Grabsikiemsu talki p'orla- nU1G1dów w ~osunku do ~~n1. 
ściańskicn: tek jest w stan,ie zapładć ~UIŻ i tak ledwie l W kwest~ MO!SSUIU. ' mowd Elletnbogen, 

Są podatki tak naturalne i sprawiedH- dychając? bała się ~ n'alrOOów pdWUląć decyzję 
we, że <:złelk wyjmuje pieniądze i bez sło"'l Musimy lSię śmiać, bo nawet JcląJĆ nie ~ wzgląd na Anglję, 
wa płaci. Są też talk dme podatki, <:0 do. potrafimy n,a takie Ihece. W kwestji Kodu przeiStraszyła się liga 
których naiwpierw trzeba się w głowę !po-. 
drapać, potem przez tydzień nie spać, na 
drugi tydzień powieźć furę 7!boża na taJlg z 

'uwiązaną u kłonky kirową i z kwic7!~cą w, 
półkoszku świnią, na trzed tydzień dopo
życzyć sto złotych, żelby w czwartym tygo
dnju móc zapłacić taki podatek. Jest to 
podatek smutny. 

Ale oprÓocz takkh są podatki wesołe. 
Zawiadomienia o ta:kich podat/kaclh poroz
syłały w tych dniach i.J:sipektOlTaty skal'bo
,we poszoezegółnym ,płatnikom. 

Co to za !podatek? Jest to nakaz płatlni
ICzy o definitywnie obUczonym podatku 
.majątko,wym. Dotychczas płaciUśmy tylko. 
:zaliczki na ten podatek ~dyi. minister nie, 
wążył nam go jeszcze ob1i.czyć. 

Obecnie dowie,cTzieJi.śmy się, że go,spo
d.arstwa rolne, których wartość oszaco,wa
no ponad 10 tysięlcy złoŁY'clh otrzymały na
kazy płatnicze , w któlI'}"Ch p'1'O'cent ZIWyż.ki 
okreŚllo.no aż na 367 pTQ1cent. 

Spotykam się dwa d'ni temu z.e Zina.jo
mymi gOlSpiJ<!arz.ami. Pokazują mi ten ,pro
gram wesołeg·o po,datku. Wybuchamy 
wszyscy SZiCZJerym śmieooem. 

Jakż,eż się n,je śmiać. Oto dlwudziesto~ 
kilko mor~oweml\l gospodarziJwi machnię
to diwa tysiące złotych z ~~OłIllkiem poda .. 
tku. 

Żeby go zapłaoeić trzeba stPrzed.aćaJlbo\ 
tysiąc korcy kaTtoiłlli., aJlbo ze 140 koiI'cy ży
ta. Na sam podatek mająt1owy! Żeby m~e6 
tyle kartofli tr:z.ecaby je zlbier:a·ć na taki,em 
g·ospodarstwie ze 6 lat. 

Torpedowiec fiński utonął 
wraz z załogą 

Cziczerin i poseł sowiecki Krestinsklj w Berlinie 

Wizyla U HindBnburga 

nJa/r1Odów ~et jednego MuS9OllWe." 
który naetylko rtalbuje N!iem:com w Tyrolu 
poiłudnliołwym ich PJ'awa i aut<*lPmię (pn
zydetnł dZ'woIni po _ dru~), lecz odważa 
się na n$'u~ W<Jl1nośC!i oIbce1So IIi8itodu, 
a liga n/alrodów me ma odwtagi pdwstny
mać tego Mbu~a Prezydenlt parlamentu 
Miclas dstJtz.ega posła EUen.bQgena, aby te.. 
go rłodzafu sprawy, ddtyczące obcych 
sp!'8IW, OImla/W1iał z rezerwą i pt1Z'yWOłuje 
mówcę do p<l«1Ządku. . • 
Dała dyskusja t.oca:yła się już ~ incy

dentów. 
RZYM, 5 października. WAT). Agenetja 

Stefan,iego komunikuje: Naskutek mOWJ 
deput~~ ~alistycmego dr. Ellea.
OOjgena, wystłc:JZOO!ej w padamende au. 
srt~, włoski minister ~y 'fi 
Wi.edDiu załdiył piotest 11 Ml~ 
nUnisfJra S81llaw ~l"an~cmych. 
Ten. <*ta4oi pł1MySłat do pc.selstwa wło
skiego sw. pmedstawiciela, kt6ry wyra .. 
ził uboJe,~. rządu aus;t~ z ~ 
wadu ilncydentu. 

Rząd ~ jak Się dotwWłuje ag$Cfe 
St-efani.ego, me Jest sk~D(y uzn.a6 ł~ • 
tu ze sJf.J1any 8lUstrf8IC~ minlistIr!a spraw 
mgJlaDkzn:Y'ch za wyS.lĆliTo=a~ące zadoś6u.. 
C2lyItien:ie, wobec czego incydeal może 
~ć daI5U konsekwencje. 

Zamknięcie klasztoru 
w ktdrym dokonano zbrodni 

LWóW, 5 p,aź.dmern&a. - Wslkutetk 
.z.bil"odJrui, ciJoikon.aJt1leU przez kLsiędlz;a KJOpaiCza., 
włl8.,dze k.ośdoe1wle P\OISltruno,wdły mmk.nąć 
IklMztOlr 0.0. K,att"me-lWtów. 

W 2')Wiązku z pOOllUJt'ą 2'Jbl'odttldą prz.e.or 
tego Mas2'Jtoru ks. Brniak 7!OiS'baJł podobno 
zasulSpeooowany. 

W'e,d~Ulg oSlt18.Jtn1,o tm-ąiż.ą.CJ'lch pO~lOISi(lIk rfN 

kla'Szt,oroo O. O. Kal!meHt61w m~ały r'oZIe'ko
mo mdl0jlSce od dłitWs'zego CmJSIU oog}e f iI'M
~~o rodJz,aJju wyhocZlena1a, kt611')'1clt do. 
PUIS,z,cZla,ti si.ę Zlak,cmni'Cy. 

łaidź U8SaZBfSka ulonęła 
5 offar katastrofy 

Szwecja i WIochy ofiarują swą pomoc 
HELSINGFORS, 5 października. (pat)! 

Cziczerin n~ówil ze Strese" 
mannBm MARSYLJA, 5 p'aźdJZ'iJern~ka. (Palt). -

Wywiad, sowieckie ,psuJą szyki Zat,onęła tu łódź pa~ai~ka, w,i,o'zą,ca 2~ 
stresBmannowl osób, p 't"ZyIClz,em cltwwe osoby WlIaJt'ły, a 3 

Podczas manewrów marynarki finlandz
klei dwie kanonierki "Haemeenmaa" i 
Klashorn" , oraz dwa torpedowce, znajdu
jące się w nocy z soboty na niedzielę w 
drodze do Waazas spotkał w zatoce &t
nickiej gwałtowny orkan. 

Jak wynika z dotychczasowych donie
sień. jeden z torpedowców ("S. 2") poszedł 
na dno, a z nim 50 osób załogi, komendant 
torpedowca, jeden oficer i lekarz okręto
wy. -

Z Bjornsborgu wysłano niezwłocznie 
lIero{>lany na miejsce katastrofy. 

Szwedzki rząd zakomunikował o go
towości oddania ewentualnie pant stat
ków do dyspozycji dla celów ratowni
czych, zaś poseł włoski oddania do dyspo
zycji dwóch włoskich aeroplanów, zbie
giem okoliczności tuta; znajdujących się. 

tylko o sprawach gospodarczych 
LONDYN, 5 października. (A. W.). Sze

reg dzienników londyńskich zamieszcza 
dziś jednobrzmiące oświadczenie ministra 
Stresemanna o rokowaniach z Cziczeri
nem. 

Oświadczen-ie to, zredagowane w for
mie telegramu, wysłane zostało przez 
Stresemanna do prasy angielskiej z Lo
carno. Minister stwierdza w niem, że po
głoski, jakoby Cziczeńn zaproponował 
Niemcom sojusz wojskowy, skierowany 
przeciwko Anglji i Polsce, nie mają naj
mniejszej racji bytu i wogóle kwest je tego 
rodzaju podcus obrad berlińskich podno

szone nie były. Rokowania z Cziczeńnem 
w myśl tego oświadczenia, tyczyły tylko 
kwestii natury gospodarc7.p.j. 

BERLIN, 5 paidziernMta. (pat.) - Cd- ~ilnęiły. 
czerin . wstanie przyjęty przez pr~enta __ Zl:BI __________ _ 

Hiooernburga po jego powrocie do Berlina. O A I k d M 1-;-
J~,k dooO;Szą pis~, lromi~ .spr8IW,zagra- r e san er aruo IS 
rocznych pozosfame w Ber1inlle do srody. , • 

Komentując jego wizytę u prezyde1lJta 
Rzeszy organ nacjona,llistów, stojący blisko 
kM rządOIWych, "Der Tag". pisze: Wizyta 
ta jest temba~d7Ji0j znamienną, że Strese-
mal1ln uskiarżał się przed d:zIienniltanami .411 
niemieckimi w Locamo na wywiady, ja.-
ldch udrziel~ prasie niemieckiej Czli.czerin. 
Przyjęcie wi.'zyty Cziozeńna przez prezy-
d0Droo Hinckmburga będlZie w jego mocy, a-
by utrzymać wqlędem Ros!': poLity :~ę, za
początkow8lilą w Rapallo, mimo niezbyt 
~lędnego zachowania się rosvjs1dch dy
plomatów. 

Ł6dź. 

powrócił. 

Piotrkowska Ni 81. 7667·3 

ELFRYDA SZYLLEROWA 
WILHELM WfZENBERG 

zaręczeni. 

Październik 1925. Gdańsk. I 
7707 



• 
Dziś 
i dni następnych! 
14 wielkich 
aktów hiper-
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W roB głównej --

Rene Navarre 
niezrównany odh'9'órca 

Początek VJ dni powszednle ·o godtlnie 5-ej. sensacji. 'tf'I-.tI'I(I 

Fantomasa i 
Zygomara :: 

'1J soboty i niedziele o g. 5· ej. ostatni seans o 
~odz. lO·ej ~ Cen)' mieJsc do godz. 6 ~nitone. Wtasnolif P. S. K. I ... echfilma w Warszawie 

> 

Ku • lny e a· 
ledy y hm-astowe rozluźnie 'ruby podatkowej oże pomóc 

W :pier. zędzie kupcy domagają ię obniżeni 'podatku obrotowe o 
i nieściągania nadwyżek podałku maiąłkow go 

D I proc. 

W dlndu W!C'7X)Nl!jslzym odbył\a się w 
ce.n1lrlCll111ean Slboowail"z)'ISIZe<t1.du kuPców i ~
m)llSbowców woje!W6dJrlwlCl łód:z!kti,e.go k'on
ie1l'enC!ja prZie.disJkuwńdteil~ s,ekc)i sibo'WiClIl1Z'Y
szenila, na MÓfiej Q1llJa,Wlirun,o obelOOą, kry
tyczmą S)"ŁUiCl,C'ję kupi'e'Ctwa i j.e'j pnrycZJ'1Ily. 

Beski ratunku dla kupiectwa 
p.t> :;,a1Jta~u tJe<bram1a MlbIlruł glloo Wlice

l'r~ słOWlaQ"zy>Sli!Jema p. F roed~C'h, któr y 
prz.ed&ba'W'H z.e1bmnym poos't ulaiŁy kU'P~lec-", 
~a, ktÓtryeh r-e~IC.;a mogł1alby być de 
s'ką t:aJŁu.nBtu d!!1a kupiJedlwa. 

W piett'!WS7JYiIll rzędl~e rrubować 11IaWelŻy 
mrująrVetk kup;ec1twoa, kt'óocy gicie wsku1te!k 
barnJkruclJw kUiploctwoa pt"olW'1tnc1atlJajl,tlle>g o, 
przybi ajllcycłl bbecme c:harakter ma
JOwy. 

Równoc7JeśnJie 1ednalk Slt.oiW'art1zys,2JettlIie 
podjębo akcję pom,ocy dI1ta t~h h, krlÓ'te 
w'skul\;ek g~odu gOlt6'Wk'o,we~o z,t1Jl1Ilruz!ł1y się 
w brudln'ośclruoh p.łiaAmiitc~h. 

W tym oe~u siwOl1'l2iOOllO bilUJ1'lo lf1e'Wlino'Y' 
k,aoj,i na'l,ellIltoścĄ a !l'ÓW1t1tOIcz,0ŚsnIiIe ozytMOOte 
są st.an-MlIia. o pll'lollon,ga!Łę 7JdbawUlć\;z.ruń f.1rm, 
kt&-e Ił ty111lro wskułt,ełk obecltlei s')"Łoocjli 
kll'edyt.Qlwei :Me tn~ą się wywllą.7Jać 7ie 
s-wybh ZlObowń~~ó , 

Chcąc l1a!tOW1aJĆ e:wych C!ZI~onków, słto
WlatrlZ}'!s'ZelIl1ia udlzIDed,a im w nagłych wypad
k,ach met'W1j,elkich pooiyc rek , r6wn'oolre.mie 
~ CZ'}'IńIi .ll'13.ru'll o ka-edyłty w btllnlku depo_ 
~ŁoQw'Ylll, stbwoown'}lll11 p1'z,ez kup,i'e,C!bWlo. 

PostUlaty podałkowl ikre .. 
dyfDWe 

Natjwdękmą bolarCl7Jką kupi~ i itstt~-
4)W spr;a~ą jetb rtlłny Jest podatek ohro
łoW)', to ~~ kt1pi~ musi ooma~a'Ć się 
obniżenia tego podatku do 1 proc. 

Obecn,a ' W)'Is'Oikm Ć podaltik U dbrotl()WIe~O 
~am~ dI1,a, k'tltp[>ecirwla źtódJ~o ltaIl'obku -
wtiIeIIkii obrót, Myż opm1oa1ąc lJe WlSlZ'y8'Łlk~C'h 
tłrQID.żaiCtji 2 i pół 1"1100. na wilękswśd z 
n1j,ch K'Uptec'flw1o rule mmb~a I~cz tlMci. 

Da~'ei D le chodZ1i o tlen podlaJt'e'k ku
p1eC't1Wo dlom.lrugaoĆ Slię musi, by był on po
bi<eI!'lRlny nd,e od obrotu bM1tto, lect netto. 

Co $ię tyczy ~oda~,ku madąltkowego, to 
P'O,bLe!'ltllnite go 11Ia podl9ta'W1ile s,Va1f1U z dJnri,a 1 
Jlipca 1923 r. musi być Vi s!Wy:ch skubka,ch 
d11a kUlp~octW1a. k,aJtrustht1of,acr'Il.IB, gd'}'IŻ l'wrią 
ozęść ma9ąrbków ku~Ctt'WIa pO'CMOO1ąl w 
ll'lIiędizycz.as~,e wzm.a.galj.ący s<ię kryzyiS. 

Ku,p.ileclW1o fiJilB będlz,k rÓWIfi~erl. w sta·· 
n.ve :r.apłlacić tyM cięiJall'óW p'odlartlku ma". 
jątkowego, jakie nlalrZUC,O'lllO pooelz 11IaJ
wyŻlki. 

./ Drullej n'8..}eży uzyskać z,wo,lnienie od 
egzekucji w wypadlka&1 złotenia relml"su j 
wlPłacel\ia po,łowy gumy wymiaru. 

Stowanys.zenie ,poczyniło równi~ s<ta
ren.ia o uzry~kanie kredytów w Banku Go
:;lPo.darl!ltwa Kcajowetgo i prawo pht,cenia 
pOld!t'ków weksllan'lli, 

U źródeł kryzysu 
Nast~pnre Ul,brał głM dyr, :iJwią:żJku p. 

W, Barll~b, który w cLf.urZ'!,zem prz~m6wie
'liu schar'llktelTyzo,wał pnyczyny i Istotę 
hecnego kryzysu, wzmagająoCego się z 

lnia na dzień. 
Na obe~ny stan rteczy złożył się cały 

s,zereg I>rzY~Z1Yn, a w pj'el"wszym rzędzie 
ldkły obi'e,~ pieniężny. który s,powodował 
niesłycłJaną przy stahiHzowanej wlalucie 
i.roż,znę kredytu, 00 ubaią:lia malcznie ce
łlę t()łWaru. 

Załamani.e się kursu złote,go slpowodo
wało równ~eż chaos i sIPo·tęlgo'Wało anor
malność sytu.ooii. 

Kupiectwo, które kalkulowało ceny w 
złotych. pOl1IiO~O oJ,brzymie straty, g:hż 
"iektóre gałęzie prz~nlysłl1 hllk1110waly 
!e,ny w dolara·ch , 

Wo'inlCl celna z Niemcami i bicrność hi. 
(antH hcr "'rv·C'tłc - oto dals7e przyczy
ny kryzysu. 

Sytu8.Gię a:n~bby W'atować tr~JatJ~.~n-

d,JoWlY Z Rosją~, któryby oVwonył hand~o' li 
i przemysłowi włókiel1l1dlCzemu otlibrzvmie 
rY'l1iki zbytu. 

StlCl kosztem hand1u i pf1'Zemy.słu, 
Rząd sta>le .ZlWiększa kontyngent poda

tku majątiko'W'>ego daa handlu, przemysłu i 
własno,śd n1erulchomej. zmniejsza zaś ten-

Rozluźnić s"ruba podafk"w" że kontyn~ent dl,a rol'n~ct'W'a, 
'l ~ Iii Również ciężar /podatk.u ohrotowego 

W odniesieniu do Ikupiedwa istotną winien -być Zi!'zucony z kUlpied'W'a,a poda-
przyczyną jego kat~st,rofalnej sytuac,jd jest tek ten nałożony winien być n,a prod'ucen-
z,byt silne obciąlŻenue kUlpiedwa dęhra- {,ÓIW, gdzie 0'11 jest nailba1"dlzie jtdlwytny, 
mń iPodatkowymj .. Rząd uipr,awia w siosun-, NieilJ1 Tdf'i'szym dęlŻarem, ZlWłasZicla 
ku do kupiectwa i przemysłu poUitykę fi.. wobec głodu gotówkowego jeslt dU,a klllPie-
sika,]ną, iPodlcz.as gdy rohllictwo cieszy s,ję dwa wysokość ikar za z'W'łoikę . któ,ra iest 
jego Slpelojalnymi wzgł!ędami t oCZ!ywi- spadkiem .Z oki!'esu inflacji, 
W!!!!!'!!!!!!!'!!"!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!'!!'!!!'!'!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!'!!!"!!!!!'!!!!!!!!!!!"!!!!'!!!'!!!!!!!!!!!"!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!"!!!!!!"!!!!!!!!!!!!!"!!!!!!!!!!!!!!!!IIII!!!!!!!_~'" ~., ""~""'_!!!!!"!'!!!'!"!!!!!! 

Misja Cziczerina przez okulary lach du 
Bierność polityki zagranicznej Polski 

NaąBepsz:ym 1l11emdBdem, te syłJuaaja ta 
jelSt ka ta,słrof~an,a sh.tIŻyć mo'Że fakt, iż rząd 
który d'Oltydl'czas sySltematy<:znie :neg'OIWał 
postulaty kupiełctwa i pnemysłu, który 
uważał sytuac,ję hanK:łt!u ol ipuemy1Słu za 00-
brą, obecnie zdaie sobie oSipTa;wę z !&tO'zy 
sytuacii i zapowiada :nOIWy lk1llI's iPoliihyki w 
sif:o'suniku do tych gałęzi żyda goolP'odar
czego, 

Ale lkiU/piectJwo nie molże ~z,elkać na, wy
nilki realó.zacii te,go, ollbl"zymielgo programu 
SI(ln a cji g o s'P'oda 1"czoej. 

Ratunkiem dijań mou byić óedynie na
tychmiastowe rozluź.n~enle śruby poda tlko
wei IPrzez PtZ)'lZlIltlnie kUjpied'W'U uJlIg, 'w 
pl'zedwnytt1 borwiem razde wobec z;biegu 
tei!'lPinó'W' płatno'śd całe,go sze:relgu poda,t
ków, bUidr1cłfa fest ~&~ a w6w
czas nic już nie z.cfulta, urlat.~ kupiectwa. 

(Korespondencja własna "Głosu Polskiego") Z za Iwlis wYborów do ko"~' 
Rzym, w paz.dzderlllilku. g,ze dzi'en:nilk rzymsllci "M-OtlIclio" - jest za- • •• k. 

DypIomatycma podr6ż Cz:1C'Zett'il1lCl wy- pobie,żeitl~e te~, alby Nru~:cy po·dp<iJStaly mISJI sza~u n WIJ 
wołtałia żywe a Zl'1ozullll~,ałe Z<a~rut>el"es,owanie p~kt . gWla.tOOlC)'iJ1f1y, I t.apobiezeme w,s,zyst- NaslŁępnie zabrał głos 1P0'seł M~ID.'cb~ 
we W'sz'Ul"tk1cih n,ańlstwla,ch bel7trV'oŚJ'ledn~o k~m )'ego nas.tęp,gbw,om. Warsz,a'Wla dJ.a dy- kt6 '.1.~ • m·..c: .. ·..:enlu ~, hara~' 

1~ t" '~J:'~ I'" k" . t I t kt . ry w >U1UIZ!SZ-e1lll pil'ze Von .,.c 'K-
lub pośre.dJni'O ,ZllłinterelS'ooWlanych w zachod- , p 100macJ'l. s,ow.I·ec «'e} les ce em ·a yoCz- terryzowal o'be.cną sytuaoję gospo.da11C'zą 
nim n,a,kde be'Zlpileczeństwa Niema pow,ruż nym: z JElIdtrue1 Sltrony chc'e on.a poprzez k' ~-'1' . .~. bar::dzo 01·.",,~1_ą 
meJszego dZlem.'l1itka po1ityczIl!e~o w Anglj~, o~o 1:5 ą S ycznoosc z rzą e~ .I?oo ~ m1 rzU- l W'obec tego zdaniem /posła MiIl!c'be.rga 

, . r •. " . . . ':1 b'· t t •. d 1 k" I ra:IU, O'.KrelS a.]ą/c Tą lalKo, ... ""K • 

N~emczech Fr.runcji lub Be,ld~ któryby ClĆ p. ocLst.alWę pod przyszle SC11S1e)sze poro- l' l' . ~ ć al' Zll1Mę telfo .. CZ'tf 
.r • 'Ił d ~ . l:!'. zuwema rD1()J.ska ponieką:d Zia tąplć mo- me na ~zy 'Wa ·czy o 1'~ 1 -, ~ 1 

"o'I,en'z'}"W'1le YIJlilomaty r,o.sY)'SMeg,o me po- \'.. .. owego post'\.laatu, O te, czy Owe tHIg1 po-, 
~więcił w tyClh dnilach dłużs-zych llUb krot~ glaby wobec Ros]/! Rze~zę n1:e1lUJec:k~, sko- \ c!'artKciWe, lecz 'o zmianę !kursu poaityki g!)_ 
S1zych koomentaJrzy Napr6i.no WlSzalk'że z ro ta utracona. Z'os,t,arue); z drug1'e) stro- .1 • du i u"'~-iU. do ku~e . . ,. -. . t .1. tk: . 1 ~tP o'G.al1'lc ·z~.) iI'Z3i w S,~OIS nIKe",. ,-

kJoment.arzy tych ohcieHbyśm. y wyd.'ohyć \ ny-1., I() p~zkeu,ewszysI'. 1kem-S:Pra~n e wy- dwa i pz~my.9'1u, t1!dyz dziś .je'sz;czepoku-
)a~ieś ziarno po'zytywnej t,:eśc~ politycz- wr2)ec naClIS Ill!a po 1ty; ę kes:el.mM1Jll,~, tuóe w Wai!'Hawtie opanja, że ,. ,U,dlŹ, tOl 
llIe'). W gł,os,ac'h pr:ClJsy czuJe s~ę przede- st,awią,c mu przed oc~ konsekWlencje I wrz,6d na deJ.e ~os'podarczem P'Óltski", 
w-sz)'istki.em nutę ii!1SpiTalcj,i ubocznej, bąd'ź e'w,e~t~a,lnr:h P'O!lo:um1en z Polską; ~orl?- W dyskusji. Mór! się wywiązała. sze
płynącej ze :hródeł rząd'owych, bądi te'ż zU.ffi1ien" ktore. ZlWla~Y'W's'zy na ~ao.~tl!let~lle roko omaw~ano słolSl\.t'Il.elk p o słÓIW , sena,to-
n,oochodząceJ' z ośrodków uSli.łUij'ących wy- stosunkow sąMedzklch polsk,o-meml'eckich • , .1 _Jt. d w 1·u""l·el ..... wa 
ł" 'ł b' . ł b " t . l"OW l r.aGD.y1L1[l D iPra \Ho..t' l;'L , 
W-a:erać n,a,oilSk Dla rządty kn-taju, mog ~ y 1 m~'1a ~ y Il110ec OlS rze ZiW'ro<:one SZiel!1e d mÓ<WIC'ów sltwliler&ziIł, ~ I1"0pN-

. p,rz·ecłw BerlmCJlWll. . <5. 1~. ".1,' rtledl~ . 
Najwdęc'ej w toej dziedzini·e zaufania W' t ikJ • k' k' zenrtal!llCl Ol lWClZą SII.'ę Teu'ymdle 2le WZl!; ę aml 

śród prasy ZIClchoodn~()-Ie1.wopejskiej budzi W 1zy ,a ~crt,s:aIl'ItZiad. most' ~~~. l
k
lego w ~ $}QiUtyoZ11lo'1l'aJrtty,jn:ymii, a nńIe ~eIt'eiS'em 

b d . k • '.., .. arSZlaIWłe pooję' a e, y Zlt)S' alla. ja o wy- . L ' 
'o 'aj t.a p raJSla , to.r.a na'Jo,owsc~ą.~lrWil'eJ ' dk" t' h,. '.' . I Wy[JIorcow. 

dr .. C . . ..' ~ 1 pra wa po sro 1 1 ma et)oa. y, maj ą·c,e po- . Pod!nQlS:z)Oll,lO rów1Il&elż k.alkl1Ol!rn~te spr,a-po oz ZlI'Cz,en11la om,awI·a: pnasa Wl·oS'Kia, ł . . k t b k t . .dd· ł . , ' I Wili • . , ." odł b d s .uzyc u emu, ru y s u e·Cz,Ill'e o Z'laac! wę wybo'1'óW dlo n1!iJe';sildlej k,omd\s,Ji S\2JaICOO-
a las.~:;we do,pozYkcYjltlX je~ k,'a~'Włę ah:cy na Niemcy. ROlimowy CzJcz,e,riIl!a z min. !r'oow'ej' p' oodlaltku d101dlJo1dioWleltf.o dlo Ikit6:rych 
rZeCZTh1Mem e,mo. r1acJl ".'1'05 lej,OC' y, ~k • k' . , t ' .'.J 5' , 
. k • ci h 1"1 . d ł b' , u rzyns 'lnn ru'e rn'a).ą, w em UjęC,IU rze.czy, tLe'sy~'UoWlaIllo ptiZledlslbalwddJe11li kUipwectlWla i 
ja w'lla 'omo, uc y t Y SIę o g ę l·e') andla- t .,. . 1 b' ~. .. fi 
ti ,' ~ dl' łk' . 1 .1. : '" • WlaJr OSCt s.arne przez SIę, u .ma)ą war .os.c pnemy.s'łu helz p'orOlZl\.lmitelIllila. lSIilę IZ lZfa·nnrtIe-
uJ~c·elsto u Zła. u w pa c~e za C.1Oumlim , zal- ba'rdzo niMą uz,ależ.niloną od przesł,anek .• , • 

mUjąc stalD..oowiskco ralczej obs erw:a.cy,jn.e , n. i,ż wtórnych i 'wrurunkowych Ich Wiartość l"es'owamtem1 ()!l'~.amJJJ~~d'al!11lkn. ,. ..(,_ . .JI 
ez rune be·c f. ,k _ g,' l k' h 'l, _ . . I • ' • . ,': W dlWlU.gadJz11tl'n,e) ySUJSłJl omVW'llon.o 
w,an naWląz1atl!l,a zdOldy z Nlemcanll na p,od- . .l, I W . . I" cały SlZe't'e·g QlląC'lleIK '.Ku.paleI

I,;lL'WIi1!, m. In. 
y, ',WIOl. ran o a~ le 'S 1~ USil o I rzeczyww,t.a polegac ma na echu. )aklem b 1 _L~. • ...01.. .. _ • 

t . , d d kt:l k· ' Ch słO'W,a, pOWle'UZ1.ane w .arszaWle, odb1Ją Tlawy 1mp001iflu nlalcLmieme'go s.2'JaLS'olWl3.Ltlia 
s ,aW'l1e l p·o y au' em ws .a,zam .am- się w Berlinie a pr~ez Bedin i eLa,le,j sp . -", .ll! .... 1.! _ . .1, 1tJ1 __ ··~J • t d 
ber~ruima Niezal'e:Żine w,obec Niemiec i Rosji T I d' 1 P ILk' . I' d IDaJjątlkó1w, ~001'lIIlla 'lIsifyln:,l. pO'Ul~nIKlUW""'J t . . 

. l' . b . k " .en pog ą na ro ę o s '1 t na ro ę y-
m~Zla e'ZI1Ie wo ec l'l()I oow~. Londyni? z Pa- plomacji polskl'ei, me.stety, ni,e baIidzo jest 
aJ'IZe;n! Wło'chy ~ą .w clhW\lh obecnej sz'cze- pochlehny drr.a nasze!j n al'100d'O'W ej mUoki 
g61'!ll1,e) uprzywl,I'~J.o,~a~,e pod Wlzględe~ I 'W'~agn,ej, Trzeba pt'zyZ1nać WIS z,a k'Że , że nie
'Wta1'!tl!Ilk.6w, ullllJo.ll11Iw'lla.j~cy;ch rzeC'z,o~ą 1 I zbY't daleko odbie~a. OIn od p,r.aw.dy. ' t j. 
P'1'z,e'~IJIOt'QIW~ oo.o~ę mtęd-ZYIl!a'l'·odow.eJ ,gy- od t'ego, CIO się 'VI' ~abimetach dyplomacji 
tURlCJl eU'1'lQlpe)Sk1e'J. " ... elll"opejskioej o P,ollsce myśli. . 

<?,dy !- prrusy fr,ancuskl.ej l'Ub run~le.lskl'~! Polska, zarównlO od Wischndu, lak o·d Da-
dOWlLa,d~lemy .S1ę, o ~~e~ Europa w ~hW\lh choodu, z.arówno od strony siprzymieil'zeń
obe'cne) m6W'1, z ?ZI1etl!tl.lk6~ włoskich, ~ I caw, jak wrogów, brana jest wyląc znd e , j.a". 
Zlwł'RlszcZ1a .z wa:o's~1;ih dz1~llków opozy·cy!)- l ko oobj·ekt. Cziczerin. posługujący się staw
~Yich, dO.W'1IedZl1ec Silię. mooŻle~y teg'o, o tzem ką polską wobec Berloitna, odwr,aca t~lk~ 
SIę v: 'oorodlkaC'h kń'erolWlmc~ch Europy dyp1arnatY'czną grę f1'lal1'cuską, w ktore1 
m')"Ś'la.. Polskca ficljurowała, jako ugumel1t i śr,odek ' 

W podróży Czi,ozerma WilłJl'szarwa sta- nladsklU w l'ęka,ch Poi'Il!oal'le'~o, 
n,oW!i~a tylko pVett'wszy etap. Plols,kia. była I Bi'eril1J()ść p'O'lHyki polskiej polega na 
dLań tylko ptrzy.s,t'anJJd,em w dnodae do Be'1'- tem, że ni,e ma ol1la przed s,obą w Yihoru , 
liDia. Joa1k WiLaJcUom1o, Mosk,WIIa - Berli:n jes't to je'st tń'e posi,ada ża.meg1o dLa wlasn,ej de
to je,Qm z Ziasadlnńczych lionjń dvplOlmacji i cyzji pola, Co więcej: nie posi.a,eLa nawet 
polityki r(')?',"'sk'Fej, Unjla druga idzi'e w ki,e- swobody w dtobieraniu sobie tych, z któ
run,klU ui~ ' · · Dunaju; lion~a r6w,nie zasa·d- tymi mówtićby C'h~i.ał,a i p·ow:im.na. Mówi 
na.cZ'a, ch\'. 'owo jeooa,k przesł,oni'ęta de- prZleio z ka,w'rm, kto ją przej,azdem OId-
niem. wied:z.i.. 

Głównym celem poolityki rosyjs'kiej--<pi- W.R. 

Tajemnica nocy poślubnej 
Dlaczego nowożeniec targnął się na swe życie 

NalSz c 'jat1"s.z.a:wlSki ~ore.s.p. telefonuje: 11.etniego. Fra.rt,ci.szka Kozl:<)Iwskie,go, 'WIla,
i\Hel'wyldą seIll5ację w oolbuyrnhei ka- ś.m,e te.go., łdóry w przedidzj,eń z ale,eLwli e 

mie1111cy przy ut No.wy ŚWI;.at nr. 8-10 V:y-, stall1ął na kobi.e"cu ś,I,ubn'Y'Ill. 
wołało wczor,aj przyb .,,' e karetki p'o':401o- I O.kaział'O si~, że :r;nło.a'7i~~i:c . pOi pier- \ 
wtia, które!!o le'kall'z ~kt " (" r?ł się co lo..~a- \'.rSZCj r:o.cy poslu.bnte·) z blu,e) meznanyoCh 
ht lIal'.ed'wie .w pr:~,dd~i;,c~l pC:"h' b;~C;1C! 'pary; powodów zdeCYd?W::.;l ,",~cńczyć z ŻY.C1,em \ 

Mleszklancy z'b.egl, srę l'''. dZ1edzmcu 1 1. W tym o\..elu na'plł .1'1 h,gu, 
jęli dek,awi1e wYlpytY".va.ć o powód wez- Lekarz pagotowli·a w <b"l:" c,'ężl .. 'm 0-

, V1?n:,a P00f'1tow,ia, I fi arę rekordowo krótkiz),tc ry(""yda mat- I 

1 .
Z .. ani.lTI ' cE'gckol<Niek sic: c1nv/edz:,2no żelliskie2:o IPrzewd'6zł do szpitala.. I 

+aP;i'~usze zdą:i.yJi . wycieść do karetki 1~ 

ReZOlucja 
W końcu p'l'1zyjębo l1Irus,f~cą ~Z&~,-

cryę: • 
• ,Z'ehr,aJrui na k10m erotllojli W c~lrtaillnettn 

slbowa!t1zySlZietMU kupców i przemysł.oWlców 
wo;ew. ł6dzJkiego piflzedstawńlcrue~e ws'zyst
lu'lc.h p1fIa1w1le 2)Wa'ąZJkÓ'W. '~up~e.ClMch w t,;o-
&7.ii, omalZ prze.dJslbaIWlcuel1e ~,zytS~ituch 
bI'laJIl'ż OślWlila!dcZl~ją, :ZJe O'beC'11le pollożem.~e 
kU'pruectwa jest OOllp.ruC2Jl:iJw.e :i jeż,eO,[ w nai
b!Jiższe1 ~zys,zlośeti ndie nalS·tą.pi '!lIaip~wa 
s1:osul!llk6w hta:ndllQ1wych, cały stan kupIec
ki w Łodzi skazany zostanie na zupełną 
ruinę· 

W1(JIbec t~goO Zieooalru1 w'Z')"WiaJją sfery 
kom'Pelt,em.'1l11!~, aby wymol$'y Dla rządzie 
j ak nClJjsz;e.rslze ISitJos'0WIaJIl,1te ulg podtaJt'k,OIWY c h 
pr2)edews~lbkrem przez p112le'Sumń,ęcle t~r
mimów płiatbntooś,ci podJaiflków, pr,Zlez 1Jan1e
chaJl11Desltoosowamakrur za. 2JWIba1tę, Ol"az 
przez rozłożooie wSiz;ellkiDah 2Ja'le~,ości po
drutk,owY'ch na :niaJfdla~IZie mity, p!1'1Z1elZ sWso
w.arnn1e 1 Pir>OIC. poeLaJtlku ()~OIbOW'e;go dla 
hu.rtowej i d1e'taruiJc,z.ne9 S[>l'zedla.źy wyr<OIbćw 
włÓlkiel!lJl1lic'zych, priZielZ ZJaatile,chaltllile ściąga
Ma Illad'WY'Żlek podWŁIk'l1 maQą,tlk'O'WIe,~o. 

Zebrrun~ d!oma'gaią saę w,ul"Ożenila ho
k6w, celem uzysk:alD.1la kOll'i'e,ozmych d~la 
kupiectwa kn-e·dytów. 

Zebl"arnd wzywa·ją poslów i Slelnrulaor6w 
do inibeIlJSywru,ejszcgo za.jęc,ja s.ię SpB wa
nń kup~eck,ilemi, or·a,z do urządlzam.q\a wic
ców spra'WIoozdia \rc'zych dla wybOlr<:ÓW. 

Zebrani domaga·ją się od ra·dnych, aby 
w sprawach gospod.arczych kit!1'0WI3.1i się 
jedy,ruiJe wzg·l ęd,ami gospo.c1a'rczym~ z p 01:11-, 
ni.ęcięm WtZględów ~~l.n.y~". 

• ... _ ,,_ ---lo,. 
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.lioŚć Z kra~ny wschodzącego 
słońca 

zwiedził wczoraj pobojowiska 
pod łaodzłą 

w nie dztttelę, W m~~śde naoSz.em bawrił 
czR',OItltek rodzinv 'Clesarskiei książę Asa·ki, 

;pułk . S. G., 'który przY'był W otoc21enliu 
'świty , skła.cLaiącej się z pułkO'W'11~ka ~ a,diju
.t.aIl!ta FudJż11~ka. ata che i.aT'ońlskiieg,o W Belf 
' linńe pulikownitka Wataoo.lbe, kpt. Suzuki 
or.az .atłac'he j,apoń,skiego przy p()S.e'lsłwie W 
· W,alfsza wUre ma~.OIr.a ml!'\lIskri. Z r,amoi enila m. 
· S1'11'. wojISk. d os,tojnym gościom towarzy

IS z)'lli przydzoi,e.1e1111 do mis,~i j,apoń.ski'ej lla 
oały CZlatS ii€1 p obytu w P'ol'slCe ppłk. S. G. 
Rowecki i Pjlek,aJrSo1d. 

O godz. 9.;e.j rano o:'zybył d.o Stryk,owa 
j!e net'l8.ł Jt1IIlig WlfaJZ z s·z,e{.em sztabu pułk 
S G. lwanowskrim. W kHl-a manuŁ później 
przybył,a sam o,crhocIami z Warszawy mis j,a 
jrupońska. Po kTótkiem powHaniu i wZla.iem
ned prezen~!lJC j.i udano Slię do Łodzi, <td,zi'e I 
~ościJe ujęM ,ruparla.mentta w ~a.nd - Hote- l 
1'11. O g,ochz. 11-e; w śc:ilsŁem gron:ite odlbyłiO 
Ssię w sa1loolalch kasyna ~aJrniz·()Inlow,e.!t'o śnńra
daruiJe. NalSrŁępn,iJe udanlo Slię samochodami 
na pobojowi'sika leżące na linrli Łódź -
Piotrk ów (Rudla, Rzgó,w , Tuszym) , następ
nie zwńedronlO także P'OI1a birtwy pod Brze- i 
V.I11I8.Jllli. Ksią1ę Asakióorą,co it!lteresowa,ł I 
się przlebiegi,em walk. Szczeg6ło'wych ob- I 
j.a śO'i eń udziellal'i sze& s Zltabu DOK. pułkow- ; 
nńk S. G. IwaIl!owski. i mjil'. S. G. SZla~nan. : 
P'TZ}"czem ntalle.ty za,znaczyć, i,ż j.aip'ooczycv I 
s-kiWlaJpIiwde W's,zy5-tko JlIot'owaH 
• O ~odz. 1S-er; rozpoczął się w k,asyn,iIe 
gal1'lniwnowem urroczyslty oblad wydallly l 
przez dowród-cę ~ol1pu.su get!l. Jtt:II!g,a. 

PrzY'ięde , jtakie zg,O'towała mill:ym g.o- i 
ścioro Wloj slk,ow,ość łódzka noie mdlało W s>o- 1 
bite nic z te; U!t"zędowrej S ztY'WII1Jośd , jaka l 
zwykle <:echu;e ws~elk:i'e oficFa,llone przyję
da. 

PodczaIS OIbia<Lu gen. Jung wy~łosił W 
;ęzyku f.rail1lcUJSkim toas't n.a cześć oeoes.a.rza 
Jaiponji , dorloj.negK> gośda i armii ~arpoń
sk~ej . NW1IW)"cza;ną seI!'dec:zmolŚdą nace
chO'wral!1a była odpowiedź ks~ędra Asaki, 
kt61'1ą Homaczył z j 1aJpońskie.!!0 .na kancu
~k.j pu~k. Fud'żiljoka. Wśród miłe~io na.stro
jti uczta przedągnęła sri-ę do ~odz. n-ej, 
pO'c~em dos! o; ni ~CJlŚde odj.echnlj al1.tł ami do 
Warszawy. ocLpI"Owr~dz.ani pr-zez szd,a szła
'bu DOK. IV oułk. S. G. IWiV!1'owskieJto. 

~.X - Gł.OS PlO LSKiI. - ·1m. 

Zyski Ł. K. E .. są nadmierne! 
Cena biletów jest wyższa ·od przedwojennej o 22 proc., 

a frekwencja wzrosła o 50 proc. , 
Emisia dwugroszowych znaczk6w bez zezwolenia min. skarbu jest bez1Jrawna 

Łódzka kolei elektryczna obok elek- wńlC'iele ma'gilstr. w 2lM'ządJzóJe i radlZlie nJaJd- kich biletów pieniężnych Ł. K. E. winna 
trowrui łódzkie; }e's,t j.ed-ynem przoeds1ęMor- zorczej łódzkiej kolei ele'ktrycznej nie u- była uz~kać zezwolenie minis<ŁersŁwa. 
slW1em w Łodzń, k,tórle n~letylrki(), ile nie od;. ważają za stosowne interweniowaf. w te; skarbu i wzmianka o takiem zezwoIeniu 
CZlU'Wla kryzys'\1, de przrediWlnlVe, pT'ZynoSli spr'awie, winna być zaznacz·ona na bilecie, obecnie 
olhrzymń'e zyskri, o jalciah n&e możrua byllo Ch<aJra,kte.rysdy.cme · jes't, liJż mi'lllis>tell'StwlO bowiem dWtUlgrOlSlzoWle :zmaoCZlki Ł. K. E .• 1e 
JllaJWeit mrurzy'Ć w okreoSach ltlorlII1iaJInY1oh. spraw wewnętrznych jako władza nadzor- posiadają żadne; prawnej podstawy i nikt 

Niema w tem nic dziwnego - frek- cza, stwierdziło, iż zyski miejskich tram- I nie joest obowią.zany do przyjmowania ich, 
wencja tramwajowa w Łodzi wzrosła zna- wai w Warszawie są na.dmierne, gdyż na j~ TÓWIl1rioeż Ł. K. E. praWltlliIe za Me nie 
cznie, osiągając normę 7-7,5 pasażera na jeden wagonokilometr wypa·da 9,8 pa5a- odpowiada za ich wykupienie. 
jeden wagonokilometr, a cena biletu wy- żera, a cena biletu jest o 11 proc. wyższa, OcryWiDs,ta, ten staJO neczy jut dJra L 
nosi w złocie 6,7 kopiejki - podczas gdy niż prze<! wojną. K. E. 7l11l8:c1JllJi'e wy,g<()Id!nń'e1js.zy,gdylt po uzy-
przed wojną frekwencja wynosiła 4--5 pa- Ponieważ ministerstwo jako normę frek- s'kaniu upoważnienia ministerstwa skarbu 
sażerów na jeden wagonokilomełr, a cena wencji określa 'S pasażer6w na 1 wagono- do emisji tych znaczk6w, uzyskałyby one 
biletu 5 kop.iejek w złocie. kilometr, a w Łodzi przypada ',2 pasaże- w Łodzi moc obiegową, a t·em samem by-

Tak więc zysk prz,eciętny na każdym rów, zaś cena biletów jes't o 22 proc. wyż- łyby bardziej cenione i... mniejhy ich J!i-
przewiezionym pasaże1'ze wzr6sł znacznie, sza od przedwojennej, tem samem zyslki nęło. 
a jeśli weźmitemy pod uwagę znaczny łódzkiej kolei elektrycznej są, r6wnież nad- Temi dw;ema sprawami winni się zain-
wzrost bezwzględnej liczby pasażerów (w mierne. teresować reprezentanci mias.ta, posiada-
pierwszej połowie r. 1925 - 20.900.000 Drui!ą r6wnież niemniej ważną sprawą, jący w radzie nadzorczej i zarządzie K. t. 
pasażerów, w pierwszej połowie r. 1923 - którą. winni się zająć przedstawiciele mia- E., obniżenie bowiem ceny biletów tram-
14.500.000 pasażerów), to łatwo będziemy ł sta w zarządzie i radzie nadzorczej Ł.K.E. wajowych i uprawomocnienie emisji zna
sobie mogli uprzytomnić olbrzymią ren- jest wydawanioe reszty w znaczkach dwu- czków dwugro'szowych leży zarówno W 
towność tego przedsiębiorstwa. groszowych. interesie dobra ogółu mieszkańców, jak r 

Łódzkie tramwaje są drogie - droższe Wydawani,e ich jest cał'kowicie bez- podtrzymania prestige'u władz komunal~ 
niż ~dziei'11dziej, lecz pomimo to przedsta- prawne, gdyż do wypuszczenia w obieg ta- nych. P. R. 

f' 

~wiczenie Siły woli dla radnych miejskich l 
Będzie niem czwartkowe posiedzenie rady 

23 (III sesji) posiedzenie rady miejskiej 
odbędzie się w c~artek dnia 8 paździer
nika r. b. ° godzinie 19 i pół punktualnie 
w sali p o siedzeń rady miejskiej przy ulicy 
Pomorskiel nr. 16. 

Na porządku dziennym znajdują się 
natStępująoe sprawy: 

I. Komunikaty. 
II. Sprawozdanie komisji skarbowo~ 

budżetowej w przedmiocie: 
1) jednorazowego subsydjum dla komi

tetu budowy pomnika Bolesława Chrobre
go w Gnieźnie, ref. Nowacki; 

2) polm-ycia należności za dostarczenie 
broszur propagandowych "Pisarze polscy 
kresom zachodnim" ref. r. Macher; 

Komisji do spraw ogólnych w przed
miocie: 

1) oddania gruntu spółdzielni miestka- I 
niowej pracownik6w zarządu m. Łodzi Eod ~ 
budowę kolonji mieszkalnych, ref. r. Ro
manowskij 

2) zmiany brzmienia par. 6 "Instrukcji 
dla zarządzania gazownią miejs1ką w Ło
dzi, ref. r. Knor; 

3) przepisów sanirtarno-budowlanych w 
przedmiocie prO'je'ktowania w doma("h roie 
szkalnych instalacji kanalizacyjnych, ret. 
1'. Romanowski. 

Komisji pracy w przedmiO'cie: 
1) zatrudnienia na dotychczasowych 

warunkach urzędnik6w kontraktowych, 

l-Z proc: zdrotal, 
koszła ułrzymanla UlB wrzdnlu 
Jak się fI~OS PollSlki" dlOW1iadufe, 

ws-kaźndk koO'SZltów u'brlzyma;niia WIe WIrZe
śnJilu wytk.a.Żie 1 - 2 proc. WlWOS.tu drC\. 
ry:zmy. 

Urzędnicy komunalni 
nie otrzymali pensJI 

wskułek pusfek w kasie mlsJskleJ 
W5Iktrlek kudJnej sybuaq ~ej 

mi,asrtJa pl'IaJcOW'llliICY kOOltmaJl1m nJite dłJr1zy. 
mailIi pobar6w ?Ja paźdJzńermk. Jak Aę d~ 
wfiJadrurjemy, wypł_ pensji DJaS;Łąpi clIapre. 
1'0 w dtru~itelj pobownte paźdl~. 

Zjazd straży pożarnych 
okrlllftu lo' dzkłe o 3) pokrycia należności za rozdane abi-

1ft! turjentom miejsko szkół pows'zechnych 

ref. r. ZuberŁ. . 
III. Odpowiedzi magistratu na interpe

lację: 

(Iliejska ga~erj. sztuki 
SbosOWnIDe dlo Zlaa>ow~~m, WC2lO'r~ w 

obeClJlloścl priZtOOst1aJWlidelii wbdiz, dVwuto 
w miejslkńielj gal1e!liji ~m\tJi nlOWą wys:tlalWę. 
slclladIaoją.cą się z piękn)"Ch pra'C my$tów 
WI8J1'~,~ikdJClh ~upy t(PI1"O An-:tJe", w rkiŁ6Tej 
skłaJd wchodzą: Teodor ZilOmelk, Pw 
KrnsnodębSlki, SbaJndsł!aw Ba,gie1lisllci, J .... 11 
Kalf.owsJci, A. Kęcfizrerw, JÓ'M RaJpaICki, 
St. SzygelIG, St. ZarwadJzJ1ci, Ta<le'U6lZ CVe .. 
śLewSilci, Br. Kopozyństkri i JarsińSllci. Pro,. 
fum wysItąipWl: 2JI1Jall1y glrIaiilk F e1~kJS Ja Mc!Z'Y15 
ski ZJe 7JMoł1"ową wytSioaJWą s!WyICh pra.c, w 
poiki~Ź11IeIj ilLości odklOlo 200 ()Ihna!zów o1>e1j. 
nyclt i g«-alilOZlIL'Y'Ch. 

W dniu wCZtorajlSzym w s·ail:i III o(Mzi,ałru dziennych, wiecLOfowych i zawodowych 
s trari.y o:(n.iow-ej odbywał SJię z~azd stil'aży 3000 egz. tekstu konstytucji Rzeczypospo
p,omrn,ych stalT'Q\;;twa łód1zj\{'i,ego, cel,em u- ! litej polskiej, ref. r. Gepert. 
tWJOrzenia zwi:ą7ilw ok!rę.g'ow'e<go, k tóry 4) .. h' b d 
'miałby ~ mda'llie p'opi~Tać rozwój st.raży l' . poczyntem~ pe~nyc zmlan w ~.-

. rurn ch nalelŻąc oh do ok'l'ę.tłu łódzk.j.e- zecle .zarządu mlejSklego na rok adml~l~ 
p07J Y'.' Y1 .1'_' l ,6 d f h stracyJny 1925 w Dz. VI - z,clrowotnosC1 go, oirga~t1Zl()Wać nowe, u'OlZllre alC l'ia a,c i()o. b!' . f Z b rt 
wych &tra'Żom P'OŻM'nY1ID. plTZleprowadzać pu Icznej, re .. r. u e : . 
ich lus~rralcje, Ot1an17)ow,ać kUl1'\SY poolŻlair. 5) I?0lcrycle wydatkow, zWIązanych .. z 
cze i z.}a~dy okJręgK)Wle. Zeb!laltld'e z.a,~ańł zo:gantzowanie~ wystawy urządzen miel
·st.aJr.osrLa R,eanńlslzew,~k1o, WlskM;lUJj<\lC na waż- s1uch ~ czasie te~orocznych Ta.rg6w 
nlOść msty.tUlC'jUI, Ólaką jeIs,t lSkarż pOlŻlama. w wschodmch we LWOWIe, ref. r. Turskl. 

1) r. d-ra Schweiga i in. w sprawie bro
szur rozdzielonych między dziatwą szkol
ną przy obchodzie 900-letnJej rocznicy ko
ronacji Bolesława Chrobrego; 

2) frakcji rr. PPS w sprawie niewypta
cania zapomogi jednemu z poszkodowa
nych w czasie strejku w przemyśle włó
kienniczym w roku 1923. 

Ł6dź, dnia 2 października 1925 r. 
Prezes rady miejskiej 

(-) Dr. J. R06enblatt. 
SlpdłiecZleństwie. Następrue :iiOJSip'ektor Ro-
siClld zarpOUll8.tł zebmnyclh z celami i 1ladla
Mami m8lją,ce~o się UJtJworzyć zwJą~kru. o Przepisy o obchodzeniu się z dołami biologicznymi 
kTę~o~glO stra.ży poWJiatłu łÓdz1kUre~o. PlT'taJgiJlJą'C dać mO'żność osO'bom 2lań.nte, 
· Imteniem D. O. K. IV wyR'łiQSIH rpontcz. reSiOWlal11:ym zrupomać się z ~Z'e,pi.c;ami () 
nik Libetrt neńJerrat Q przyspos,obi'en:iu WIOi- uifJrzymamu dcYłów bi,olog~crzm:yC'h, de,le~a · 
skowem" w2Y;WlajjąlC zebra.n)l1Clb dlO' ~ia ! cła wy~maiht zxir~()bnoś~i purbHcr2:n;elj . po' 
. c ~yttlI11re·go U'&Z4lałU w porl8.oalch plrzy:SlpostOhle~ SItaarowIiIba wycllac sp'tlClJaIllt1e odlbi1tl1u m· 
:nia WlcY;'Slkc.we1!o. twńletrd:mmeg·o przez redę mileąslką 1P01$~1aJ!11O. 

CARLO HAKIN DE M,EnICiI. 

,R ZEK 
N1e wi'erzę w s2iczęścioe. 
Gdy nam się zda:je, że osią!!!tlęHśmy to, 

:CO w .!lnach naszych i m,arZiełtlialCh stano
wiło szczyt naszych dążeń, widzim'Y ~
,WlSz,e, iż pom tem nas~em pr)'lm~t}'1wnem 
;2ladowloleni,em, istnlleje szczęście Joes'Z!C2le 
większe. I mów ciągni'e nas coś nJreodpor
nie, gooić to większ.e S'Z'części'e , wlS'Pinać 
się na W)'IŻsze jeszcze szczyty. 

Jes.tem pr21ekonany, że gd)'lby nam się 
nawet udalo Zidobyć s·z·częście zupełne , ab
solu tne i f.antastycztlie s Z-częśc1,e z bajki, i 
w6wcza.s res Zlcze w dUlszy lli8.szej p'owstały~ 
iby cie n~e, kłócące nasz sp,ok6j i z.a.dowole
llie. Dośw[ad,c zyFem t,e,~o n.a sobie samym. 

Byłem wÓw.c z.as jeszc:z.e młodym chłQP
oem. Tuż po wyjściu z undlw el!1Syte tu., SZiCZę~ 
~ioe mi się uśmfechnęł,o, g&yri. natychmiast 
'znall,azłem dosk,O'n,ałą pos1adę 3tSySt e'11lta 
iIl'ptekrurs,kiego w md.e.ścle niezbyt melki,ero, 
~ec z mii)1em i dość oż)'lwrionem. 

Bardzo dobra poosf.a. zna,K.omite jedze
.!I1ie u stołu szefa, jalS.ny i ładnie urządZiony 
!pokoik frontoowy nla p6łjpięte1'ku młęd~'Y 
'!apteką a mieszkanioem szewa, poza słuoż
/hą nieogra,nkz.ona wO'lność, traktowaThile 
~rzeczne, pr aw10e przyjacielskie... Czegót 
mO'glem pra,gnąć więcej . mają,c dopiero Ia.ł 
~Woadziteśda , bez żadnego majatk'\1 i żyjąc 
~o niecLa!wl1la w prZieśwoj,adczeniu, iż ż ycie 
~ędzie dla mn:e tylko banalną wegetacją ? . 

P'Tomien1a.łem i "NI Ul'}'ICh .złucfoon.i,a<:th 

młod21i,eńtC.z;yc.h był,em przoerkoIllal!1y, że Wiy
gTlaR'tem witełk.i los na looltel1'ji żyda. 

Alle z .megi.ean C2iaISU roSIły mO'j.e wyma
~a i począłem się rozglądać za CZetntŚ 
więcej. 

Pierwsze, "0 mi IwpaJdło w oko i za'czę· 
IQ mnJ.le nęcić, był,a Olga, 00018. me!!o s1)efa: 
kobietka wcale niczego, przystojrn.a.. weso
ba, mł1oda, zwłaszrcza w po;róWillJaJtti,u z mę
żem, ap t ekarz.em , zestatrzałym przedwcz,e.. 
&nlioe wskutek 8lstmy, czy podagry 

A p'on~eWia'Ź Olg.a by4;a lIliewiutą pe!l:n!l\ 
ż)"cia, łakn~cą ieg,o pow'3.1bów i pl1'zyiemno
&C,j, mój s,~f :MŚ, Pall1Jie, śwd,oc nad j:egiO du~ 
szą, nie wri,eIe ich m6gł ju,i; d<>strurczyć, me 
dz:iwnoe ~O' pn·eto, że po k,j,lku dnitaJoh zna
czącyoh spojrz;eń, milczących uśd,sk6w 
CUOO1 i t. p. kr"k6w !przedwstępnych, Ol~ 
zosta·łlr, jak się to mÓIW.i, "moja". 

Stdo się to bez .dJ,ugich wyZlnań i za
pewln.ień, bu scen paltetycZ'I\'Y'ch, czy ro
man,tyc zn)"oh. 

PeW1l1ej nocy, g.dy ap tek.'łlt'z , j.~k 7JWykle, 
Z!alżyłjrwż sw6j środek 11Iaset!lilry wbasnei 
k,ompoZj1cjl, zeszła OL~a z góry na moje 
półpięterko, by w :zoa cńrumym mym pokoiku 
spędmtĆ palf"ę ,~odrin. 

Od te'i nocy rozwady saę dla oałkiem 
nowe horyzonty i począłem zn6w przemy
śHwiClJĆ o da'}szY1ch możliwiOŚcbach m'ego ty
da, zn6w maluyt o w)'ltszych &!oczeihlaC'h 
szczęśda. 

Olga była doprawIdy kochanką id,e.alnąl 
jak'by stworzoną dla mnie. PrLękna" lIliaJIlllęt
na, rarHnO'Wlanla - pos,j,adlCiła istotnde wSZJel
kie zalety kOlbiet )! . NI,,, lindem iedn,llk t i 
b!ę.d.ów, to jest egoi·zmu. zaZ!clroś·ci i prze
s.ądnej ~J.niol9ci. ' 

l .;!. ..s... '""" I J 

W1ietnJi,a. dbowią21Uij~cego m Vere:Moe m. to
dzti o obchodJze'l1Ji,u się z do~ MofflOlgWez~ 
nYlffii. P!l21epl.sy ile dttl'Irym)"WIać mOlŻmla w 
W)'IdI_Je zdIroW1dt'lllości pUbQUlC'.me!i (od
clzńJał Stal11r%atm'Y) Pllarc Womści 1. 

P.osi.a.cLa:~em Zia.tem 'W Illli,ej 'kobietę jlak
by wrynllaTzaną, n~·e trl8Jcąc puytem ,jed'lllaJk 
w,ol!llJ()oŚ!ci >i swobody f!lJich6w. 

Czy byłem więc slzczęśtliwy? 
SZIC·z;ęśldwy7 Tak ... nawet ha.rozo qczę

śHwy .. , Ale wciąd: jesoZlCze tJo nie było to 
nc~ęście wielk:ire, wyśi11dJone ... nioe ,osU~g.ną
łem ~esZlC2le 'klf!eSu mych cę.lów i tpr,argalięó ... 

• • • 
Raz w 11lI)c)'\'"-Olgra. W1)'\S'$ ~oe nlie. 

daJW'tW, a ja śpiąc sp,ok~e, snu,ł,e1U se~n,e 
m.a'1'lzelllJila o s,zczęścliu i potWool21emdru - 2100-
dzńłio me metS>p,od

'
z:ianle oircth.e, ledlWiO do.

słysza11lie puk1amie do dl'N, 
Wlsf.a,łem zły i ni,eco 2'4,ruepokoionv. 
. ZdumiOlIlY byłl€!m nJoEl.p.otnJioElit'nU>e, wldz!JtC 

w drzwi,acń Olgę ~ pł'ol!1ąc", Ś'Wie.c1\ w ręku. 
"Co się stało", zapytał.em dlr~cym gło

sem, prrecired'ając OC'zy, by się ()t'rząsal~ć 
z res,ztek snu. 

,.Mł\ż ma trochę flo.rącdti" ... ()d,rze<k~ 
Olga po dehu... "i chce cMnilllY. Obwón 
mi a!ptekę". 

"Już 1.dę", odplOw:iedzliał,em, JIUŻ ZlijJpeł~ 
nie roZ!bu.d21ony, s~bk() uibrał>e1ll pł!lamę i 
7lS:łed~em Zla Olgą pO' s'chod,ach. 

W aptece zdją4em z p6łki ty,giell i n.a
br.ah-m z niego łyri.eoc.zkę bJ!.a~eg() p!rOiSZ-kU, 

"AleIi t'O nite oehi1llilIla", rzekła Olga, któ~ 
d"a dO'str1)egba d)'lkaetę n~ t~lu. I sp-ojrm
ba mi Wlproost rł{ oczy. 

"Milczl" powiedz:itał'em, dając jąj zn.atk, 
by mówIŁa ciszej. "Wń,em, co to jest. Ale 
w nocy ... Pomyłk,a ... " 

Da~em i; torebkę l ",ros&kiem, m6. 
w:i,ą:c: "Teraz idi! Potem mme ZlBIWI~. 
Gł.cIśno Ił i* \ ... ~.\ .... _ ... " 

Z łódz4tdlch aJrl)'lS't6w ~laId~~~Li swe ~ .... 
ce Rysza.trd Rald'wrańskti, Karol E'n,de i Z 
Podus,zko. UZlt1lp.e~ttaJją tę nJi.eZ'Wykl~ ittltfJe-l 
~uiąc~ pod Wi~Jędem fmmy ! JtIrIei$d wy .. 
s.iflaJwę ,utl"zymarną na Wys,OkIjIffi ipOIZliiOmde. 
porIbrety MMtyeh osa, ze MaitJa, łócD ... 
go - JÓI~eM Krildi~. 

OLga U!Śtn4echnęła się w m1,I~u, m. 
oka.zuiace najmn.iejsze'~o zchiw~eni.a. ~ 
,koOjnde wzięł,a borelbkę, ś\Vil~cę Ot'Ia'Z paedc, 
opbatków i szybklJm a P~')'In1 kr'okiem 
wes:r:ł,a po s.cb.ód!ł.oh na górę. 

• • • 
D1Jiś Olga ;eB't lllą ż,oną. 
Witl~osł.a I:"i 'W posaiU pi~kJną s~ 

pieniędzy i rupoŁ-ekę, kt6r. obeentie naletJ 
do mru'e. 

KupiHśnly d<>tn, w kt6rym jest ęteq, 
by móc sPQkO'jndej U'tY'W1aĆ nuzeg() ~ll~ 
~cllll. ł rozslerz;yć mł,tlS,~dę na. ~iel1"Wl5~flm 
płętn:e. 

W mym dawnym ip'okol,ku na półpiętrze 
przechowuję ruetbez:pieczm.e chte.mH<>aJHa • 

Olga copr.aJWoo nioe jed iwż ter,a~ tą 
id'ealną kOCIhanką, lalką była d.awtlliej. Znać 
w JSlej teroa.~ trochę dJun1y i t,,1by pa!tl'O"\VI8 ... 
ni,a., nłeJk11edy n.aweił troe'hę .fJ1;o~cii aJ" to 
il\ c~yni ~awet bardzJ,ej inteiT'esu.j~cą, i pi,. 
kantną. 

Czy Zlat.e.m ().Sj.~!!ną~'em tei!'az nJad'~2;eoi. 
pe1ltldę szczęści,a 1 ... 

Nioe. 
LeciutM de!Ó, citel\ et.ellila, Zla.pelW~, 

i nic ponadto; ,aoloe pniedd cI~ń, kt6ry zną
ci mój spokój, m6; do.brobyt, moje tycie, 
dosia,tnie i beztt'lo.Wie. 

Boję się, że kiedy~ moOgę zacih·oTowat i 
w IgiOl'ąc2ice będę mUS11ał Olgę popflosić o 
cMnliJnę. 

~1ej Slprl ~rJ (łm Iliptdr.ę. Moiie wtedy 
n'areszai,e nic ni : l' ~ dzie mi br,alkow'ało d,o 
~~cl;ę~ciR 



, 
~.X Gł,OS POtSKI. -1m. Nr. 273 

Komitet braci śpiących 
lilradowal nad budową gmachu teatru 

łd~zklBgo 
Rezolucje zjazdu więźniów politycznych 

Pod przelwloldlnlilCltrw.em p. mż. GollOa 00-
oylo się posli~ dzenń;e komirt.e11U budowy t~
A'tru milejskiego w ŁodJ7i. Na p'OO".ządJku 
dZJi!ennym oh1'lald Hguil'Owaly następująoe 
spr:awy: 1) U1kon~yttuowruni;e się kowt'eru 
na zasatdJa'ch, wyłuslzcZlon)'ICh w nowo
tl:chwa'lomym regulrurniuti.e i 2) wypłalcenie 
p, pl"Of. Przyby1slk1emu hoooorurjum za pra
c e doi Y'C h c za"l'OW e. ooa'z 1JaWaJ1'lC~;e z rum 
umowy na druls,ze })!r.wce i 3) ure,gul1owamle 
tlaJeżności za plac, nrułryty od sipaJdkdb~l1'
ców małż. Sululk<orwSik~chj 4) sa>~alW'ozdal11IDe 
o s'Łanie f.i,nruns,owym komiterbuj 5) pOIbór 
poaa11ku na bucIJowę ~m<alchu 1.'elatbt'lamelgtG 

Domagaja ... się zaopatrzenia weteranów walk o wolność 
i wprowadzenia sądów przysięgłych 

w Łodz.i. 

W cz!oraj przed p-oludnd;em obradlował w 
d ... ;szym dC\igu zj,azd więiniów polt!y<cz
nych. Na wstęp<e o~awli:aI110 stlatut soowa
rzysz-enia b. wk!n:ów po1'iiyolJl1Y'ch, do 
które,go Wipr,owadvono cały szereg popra
w,ek 'Oraz punkt. oma wiJa;a.cy ~,11Iłl\l!al!llą 
lik wid-ac;ę s,t'OlWarzys.z;eru,a. 

PostanOWtOIliO w wypadlw li'kwdd<liCji 
pIl'ze®azać ma1BJtelk stow,aJrzysz;e!IlJia. wy
działo.M opd!ekd społe:oZ<1l!e; llIad sierotam1 
rob ot n,icz emi. 

Co dJo przyczYil1 n,arturry flOnm!alln'eri, m6w
ca WJ")aśntił, ruż me dhodiZJiollo im tY'l,ko o 
pIl'Z)"Wl1'6ceru.e pl1'aw poMt)"ozn')"Ch b. więź
ni,om, lecz i pr,alW mająmkowyah, t. j. odda. 
ni,a im t)"c,h majątków., ktÓl1'e rząd rosyjlsok~ 
sk.onliskOlWlalł, a któTle później prZleszł:y nJa 

whaS1lI0IŚĆ rządtu p'olsk~e'~o. 

Co do punk'tu l-g<o k'omiJtJet: a) przyjąJ 
do wiadomości, ilŻ IIlaig'lls tlrlart reprezen-tro
wać będą w kJomi1bed:e PIP. pl"elZy.cIJent M. 
CynarsJd, wiceprezydooci: W. Wojewó,dJz- Z k'olei wygl'osił J'leferat o ubeZlpie'cz.e-
ki i W. G1"Oszkowsk1', OOaJZ ł1aJwIllilk K. FoII- niu pos. PWŻiak. 

W tym wytpadaru musrue,II1 się onń od
,gr'odz.ić od - zdamitetffi m6wICy - f!loondlO
tjeT6w" p oW1S,tańc Z)1Iah, t. j. potomków da
wnej szl,adhty polslcielj, która żądla.ła przy
wrocenia im d6br. g.k,onl~silrow.run.Y'cih przed 
stu I.ały. 

kierski - jaJko c.z;bonlkowńle, OO"ruz pp. ław
n,jk Z. Ha,jlko'Vłski i ławnik Fr. Kruczkow
ski - j,aiko zastępcy i h) po&talll!owi!ł 'lJWI1'Ó
cić s i ę do raldy miej.skńlei za po~edln~c_ 
twem mag'!lSJtra1u z prośbą o wybór clio ko
miŁe'tu 8 ra,dnych, ol'laz o 1JaJrukceptJowa;n,iie 
podziału członków Dbeun.ego k~~'te'tu na 
członków i za'stępców, jaik pr~e~id!uje no
wy re~L11ail11~tJl. 

W sprawile punk<tu 3-go k>OIll~IŁte1 pOIsltJa
nowił zwrócić się do ma.g,iskatu z proŚJbą 
O pDczyruenl;'e krOlków, zmi,et'lzaąą.cY'ch cliD 
przyśpj'eszeUlia zatwierd-zerua przelz wła
dze nadzorcze uchwały rady mU,ei'sud!elj m. 
VII z dill~'a 9 czeiTWtca 1925 r. w spl1'1a wile 
nabycila od sukcesOO"ów maIż. SuIaik,ow
skkh części nillerucholIllośeti, pOillDŻ'onej 
przy zbie~u uIk: Sikweil"OW'eq i Skł.adowe,j. 
Ze s,prawolzdallli'a, Zllożo'llie,go przelZ selb'e
tail'za komitetu clJowi'ecIJziJalll!O się, iIż komi
tet ~ol~ponządza, kWOIt.ą zł. 209,595,23, mila
nO:'I' IIC le: w gotowce zł. 83,645,23 i w ma
telt')atach budDWl,atJl)"Ch zł. 125,950. 

Materjaly budJowllaJl1!e (3,000,000 Slztuk 
;egły. 10 w,agonów w.rupllla ! 1 Wla,gon ce
n~ill1u) ~ą naJl'eżyde zaJbezprueClZlone od 
~lszczenna. Na phIJcu budJowy ml!a!;duj'e 

Wyja.ś.nli.ał w swem długa-em pl'zem6-
Wl,emu, }akfe okol~,cz:ności złożyły się llJa 

tlo, iIż tak późno, bo dopilero 4 .mapa 1920 r. 
~'ejm uchwalił U!stawę o prz)"w,róceruu praIW 
byłym Sikazańco.fu poHtY'cz:nym. 

Re,~e-fletJlt stwiel!'.ctZJił, że zł!ożyły się llI8. 

to r6żne prz)"czy;ny, a pI'z,e,dewszystki.em 
zła. WioLa ~tronl111iJctw prawi<cow)'lch i pTizy
czyny n,atu'1'y ~ormalnej. 

Starać si'ę mU!si'eli o uzyskan~e obY'wa
te1s,twa polskie,go ci, którzy dla te,j Prolski 
w,allczyli, a bylń tr.a-k1owani n.arówtni z więtL 
.nńlaill1!L k<ry:tD.liI11,allnymi. 

Wskazał jak,o ptrzyk~ad na p'o'sła K wa
pińls!ldeglo, który będąc pl1'Zted WD}ną m
struktor'eiffi botówk~ l"e'W,ollU,cyi:nej, schwy
tany pr~e'z władze rosyTSlk~e, do nlllll>e'żennla 
do bojówki się me p'l'1zyZlUiał, w,obe-c <:ze'~o 

skazany z'ostał nie z artyku\ł.u 102. lecz 
~ artykułu Q z,a,bójc&ch działaóących z p1'ie
m ed yIta'Cją. 

R.~e;r;el11Jt wysUJll!ą1ł diwa [l'Ulllikty Z1alSiad'lli
<:ne, a m1an<owid'e: 1) usrtawę o zaopartTZ>e
nńu i 2) s.tworze,n!i;e tf'wal'sZlej ;ilrustY'tucji t. 
zw. przytublw dlla byłych więŹllltt'ów proli
tycznych me będących w slłarue ::>.r.a:oOWla'Ć. 

Co się t)"Czy ug-ta!w,y o ZlaJopa.kzendu, to 
pOwlnn1a. ona być wZlO1"Owana na ustawi: o 

z,alO\partr,zel11~u we'tel1an'ów - Utc21E!lStnÓlków 
powstań naI1'O>cVowy,c'h. 

Refe'l"ent llIadlm~enńł, lIŻ do budże'tJU mm. 
skrurbu na rok 1925 była. wstawi'ona poz;y

c;ia 25000 złO'tY'Clh tytułem za.pomogti d~a 

byłych wję:tnJiów POHtYCZIliych . 
Z powodu jed'l1a.k obecne'go kl!'yz'Y'S'u gO'

SIp,odirurczeglO i 1"ed,UJkIcj-i, cLwŻla. H'Ość byłych 

więin.iów stradba za,j~cd'e, wobe,c cze~ za
r:z;ąd! g.toWiarzyszelIla:a, wtilntten wyjedlna'Ć u 
rządu .na ,rok 1926, 100 tysięcy zJ1'tOt'Vcb za
(p<On1Iogi. 

Pro refera,de odbyły się wY'bory d,o cen.
tralne-go M!l"ządu, w sMad które~o wtylł»'a-

'-tę około 1,000,000 sztuk cegieł, res'. na 

rachunku cegielni m1;e,;,,~.jIC,h. Wapno jeslt Zbro' dOI-arze zamordowalI- małz-en' stwo, 
dasowane i zacliOlł!ow,ane na pl'acu budowy 

go S;:ab:d:::~~at~~cIJ~~ffci~;'~~~ które nie chciało im złożyc pieniężnego okupu 
'est na dobrej drodze. Małlżonlk<owre Grze1aJcorwie, zaml'e.s.zJka.Ji z Wle'Willatrz 

Uchwała rady mi~jSkfE!lj z d'Illia 9-~o we WIS,i DZlie,ża.2JIlI3., 'poowijaŁ łas,lci., stale o- nie da.wał znaku życia. 
ezell'wca 1925 r. zosrtau,ie w t')"ch d'n!ila.ch lrzymyw.w Post&nowUlonro wu,ęc wyw.ażyć dnwi. 
przelSt.ana :vra1z z ohSlze.mie umcńyowowa- anonimy, Po pr:re&Uypi.etJlru ptt'IOtu il2Jby OC2lODl o-
nym .memorlałelIll wład'~om nad!2JOIrczym dlo w którv.ch me2JIlailli a.UIt,Qtt':'"" d,omart",·M s~'ę beonyclt pt'redSltawH się lcr<eIW śdl11aJjący W 
z,a t'WllletI'd2Jett'l!la. Wkońcu poSlbrunO'Wli:ono J - J 5-

przys.tąpiĆ nil~1Jw~oc2Jme dlo bu.dJowy s,tudJrui pod gIiOż,ba wy śmierc1. żvt1Jalcih wtidlok: na :zńJemi J.e~ell 
"": parku koileJowym, po'Wulet'za.jąc wy!kOiDa- puesłania im większych kwot pienię2nych. we krwi G!'zelaJro:wie, 
nJJ1e ~?b?1 "!' d/riodJze Ogl'l8ll1JilCZlO!lle'j Ikio11!ku~ Są.d!z,ą.c, ~e ,test to llliewiillllly żm ze a tUIŻ obok JllUzędlzJi,e morou 
renCJl fll1'm1le BaJl'lbc2JaJk i. KUsStSaJk. lOtr:ony autorów .attl<OtJlliJmó'W, GrzełruklOwie ,..aknvalW'iooy nóż. 
~ . Cbhdarrakte~!s'tyc:me Jesi p.ow,jI0rZeill'~e nń'e pr,zywiąz)"Wllllli Wlagi dlo t1"e'ści 14\srtów Zamdomi<OnY o mordzie ,pooot erunek 
l'ery u 10Wy l~ll"mItIe, k<t6rej spólnńJci,em j.oof ' I 
radny milejSiki, co fest Spl1'ZlOO2JIlJe z ~baJWą I ocLdawl!IJ)ą.c s,ię oodz1e'ooei ptracy na k!i.lku- p-oHClji za-bez;pilelczył mileryoce zbr10dni dJo 
o samO!'ządZJile mU'ejsikńlm. mO!1'g:owym swyan ~:nde. cz,ac;u ptt'.zybycWa 'WIła& śle.dJcZYJdh i są,do-. 

Echa nadużyć w łódzkiej 
fabryce Ulyr~bóUltyloniuwych 

Śledztwo Jest Już na ukończeniu 
Ja,k M'ę doW'ilawlje "GŁos ProlIski" ŚiJ.edz

:wo w sprawi'e ~dtliŻyć w ł6cLzkd;ej fa.bryce 
mon'()po.l~ tytO:ruow,e.g'o zostame w na,rbHż
~zyc,h dma.ch ukońc2Jone i sprawa ptr'zeka
zan.a będzae p. prokUll'laltorowi przy SC\id,ZJiJe 
okręl!owy,mw Łodzi. . S. 

Wczorajsza pożary Ul Ludzi 
Palila się fabryka Tykoclnera I dom 

mIeszkalny 
w mpu W07łDNljszym pnred południem 

~ostała źa.darm()łW'alIla słrlaŻ ognWwa do 
pC12.1a~u przy ul. Kopern&a 57. Na mliej.;ce 
pospIeszył II oddz1iał straży pod komendą 
p. Szwarcszulca. Paliło się poddasrze domu 
mieszke1negc.. Dzielną słratż Da1łychm.iast 
przystąpJłia dlO a/kcji milunkOlWej i w krót. 
k!m cZJ8.me ()~eń ugaSilta. Spaliło się jedy
me podda~e, resztę domu ura,Wwtano. 

• • • 
Po południu wezWtanlO straż na ul. An

ny 25 do fa,Jryki T}'Ilrooioera. Ogień wy_ ' 
buchł w szaJrpa'Cuch. Na miejsce przyby
ły II i IV odd~ąly Sltra!ży, które w krótkim 
cz.asie pożar u~ły. 

Dzięki energicznej a1kcji strażaków oba 
poiJary zJikwid/OwalllO z nlez!Jl8iCZtllemi słra. 
tn.mi, 

L - --
j. Pruł. F. Hal pern 

PIANISTA 
w z n o w i ł swą działalność 

pedagogiczną· 

Sienkiewicza ZO, II p. 
515 c 

p.oWll'ac,a;jąocy z pracy w dJnWu o.Il!egd,aj- w,och. 
szym są,'SIiedZJi, ZlalUlWa,ży.H br.a:k Gr:relaka w ,Jak ś1ed'ztwo dotychc,z~1OW1e wy1kaza-
polu. ło, Grze,Lak'owie, po mlmehl'oWlalll!iu :iIm uSlt, 

ZdZlilwienie iJoh w.zros,bo ma.cmie, gdy ohrxym,a,!i śm4e:t"t,e·l'ne ranty w gbowy i ple ... 
przed chatą lliiJe za.U'WIalŻY'~ Grzela'kiowej., cy,prz)"CzeIIl1. nńlełaa w mreszmmu ŚWtiJa,c1-
za:z;w)"oza.j krZtaJła!jącej się w og,ródku. ozy 

Zamlmięte s'ZJCllelcite dJrM w oha-cie o zaci.i walce 
G1'I2lellaków nlaJS.unęły sąsoi,adom. 

podejr:zenia, 
%W'lla'S:ZlCza., ~y, mimQ 1!llaIWIOłyW1ań, 

ja,k,ą 0iHatry stoczyły z m.orael!'tCl3J1l1.i, 

I Dowń.oo'UjIe!lllY S!ię, iż włl3.dize śledcze są 
nttlkt ,\lIŻ na tropde zh~. 

Trzeci nieudany Występ kasiarzy w Łodzi 
Zakradli się do Banku Małopolskiego lecz zostali 

spłoszeni 
Nocy one~cta;Sl21elj dyr.etkbor banku ma~ kOlIllioSMi;a.t P. P., który wydJeltelgoWlall tlIaI

ł'opoIJoskieg,o p. Szmidt, zamies2Jkały w t-ym tyc,hmialS't ki~Ik,u f.unkąona.rjiUszy. 
samym domu, w k,tótym l11Ii~ się bank Złoczyńcy jednaIk.że ros,Wi widloczcie 
(M011Ii~zkli 4) 1JaItl1WIaEtył iiŻ da-2lW1i bat1łron<o- w międzyczasde S/płOSlZiettlJi i. zbie:glli. 
Wie Iokał'll baJnkoweg·o są ot'WIarle. ISltIll!i'ełe uMsa.clJn~arue pooejl'lZlelIlie, j,ż 

RóWlIllOC2le'Śl!lIile lP. Szmfidt SipOSltil"ZJegł ja- bMllkowi tettDIU dożyli Wlizyrtę kas_ZJe ma-
kąś pocIJejrZlaJ1l.ą poSitać na pod'WtÓrlzu. .ci 1lI3. bruku łódlzilcim z gościnntyclt acz oi'e· 

IWobec pOW)l1ŻsZle,go Ma!ll3.l1'moWla/IlJO VLI udlalnydh wystwów w PKU. i tnJaJg1lS!f.na.cie. 

. Trzecia ' premja jesienna "Głosu Polskiego" _I ..................................... .. 
Bon nr.5. z dnia 6 pa1dzlernika Bon nr. 5. 
==== na piękn7 parlofon i 14 pł7ł ===;=== 
ze składu patefonów "PlDZR" ul- łłarutowicza 18. 
Imię i nazwisko: _______ .;...._-_ Adres: _______ _ 

ni ZIOStaH poSlłowi~ śledzhls1d., Pużak f 
KwapińskL 

WlI'elSZICti,e podld.aI!lJO pod głooowa:ndJe ca. 
ły szereg re:zoluc~, z k~órych w~i'eisze 
pftzytaczamy: 

Zjam b. więźmi.6w poIHy.c.m'}"Clh dloma
,~ się: 

1) Zwolnienia dzieci b. więŹGiów od 
opłat szkołnych i ~ dla nich od. 
powiednich stypendiów; 

2) P!"'Z'Y ud'z:Ve'laciu ki()lloelS\P pańs·ł;wo
tWy1dh i pos,ad, pierwszeAslwo wmm młe6 
b. więźniowie polityczni; 

3) UdzieleD.ia domu pa6etwowego Da 
urządzenie schroniska ch niezdo.łnycb do 
pracy b. więźniów; 

4) Ułożenie r~1IiIamilW wię~ nie 
uwłaczającego godnośd htd7Ade5 obecnych 
więźniów pofitycznych; 

5) Wprowadzenia, w myil konstytucji. 
sądów przysięgłych: 

6) WydrunJiJa Zt8.nądzei!l!iJa. ~0Inl po
W'ia.towyu:n i gmilIl4lym, by pil'!ZY wyda.walIlliiu 
wyciąJgów z k,sii~g stałej !Iudoości, w :ruIbry
<:e kar, me były wymieDialle kMy za prze
stępstwa politycme od roku 1906 - 1914. 

Rząd W1pI11aWldzdl0 OOlOOśnJe poleceme 
wydał, l,ecz urzędJy rule ISitoWią s~ę do mle~. 

WlS'7JYstkie rerolUlaje pr,zytjęie były 
pr~ez zgrom,admnych ;e.dJnogłoŚ1Me. 

Po prz;emówilelll!iu pos. K wapiń'sikie~, 
który podziękował Zlebraltlytn za OWlOOOą 
pra'cę podlczas obnad, 7JamlmięŁo drugi kra
Towy 2Jj!a;zd byłyc!h wOęnli:ów pol~t)'lC'2lIliYch.-

- raIW-

! w. MI~?!~.!S!!.~~" a 
l Cz. n. - Ksf;tŻlJlca Atlas, Lwów-Warszawa 1925, 

Pod:ręcmik fizyk~ I ohemii wraz z wiadomo" 
ściami z mineralogiJ. pelrograijl l KrySta\~ałli 

p. t. .. ?rzy,roda mal'twa" W. Michalskiego ma na 
celu dać całOlksztalt wiedzy z dZiedziny prz'-:o
dy martwej w zakresie SlIkoly średl/liej. Uktad 
materjatu odpowiada układoWJi. prz'Y\iętem:u w, 
programie państwowyoh seminariów nauczyciel
skich. Znamiennemi cechami tei książki. odróżnia. 
iąceml ją od innych wydaWTtl·ictw tegO ro&aju 
iest ścisJe zespolenie w jedną organiczną całośt 

wyunieniooych pow~eJ działów przy.rooy mar
twej, powiał materjału naukowego na dwie czę
ści (w dwóch osoonyoh ksiąŻlkach): (dita naUlCZY
ciela) wskazówki techniczne l metodyc1lIle, ma· 
teriał dIOświ.adcza1ny, (dJa ucmla) opracowan'ie 
teoretyczne, u~enie i wYikończoo1e nauki 
sZlk-oanej. opaTtt.ei na pracy laborator'Y\inej przede
woSZY5tkiem na ćwiczeniach właStttoręclmych. Da
leJ, kOll'Sekwenme, gdllde tylko się da stosowame 
mełx:xly heurylSltycznei i wogóle. poza stroną czy
sw ()pl;s.o.wą I fi,2)jogr,a,fiC7Jtlą I inrormlłiCY'J.ną, dawa· 
nie nie ~otOWY1Cłt, sformułowanyoh po.ję<\ lecz 
biorąc za pul1ikt wyrjŚ<:.ia wYll1i,ki zbiorowej pracy 
szkolnej, pobudzanie i wpTOwadu'Ille między in
nemi za pomocą oda>oWiied'llio stawianych pytań 
do zdobycla tyoh polęć <kogą samodzielnej pracy 
myślowej; układ materiału chem'icznego, nie mo
nograficzny (podlug plerw~astków). lecz podług 
UZ3saÓlniooyoh }>O-jęt chemioznych: ty;powY'Ch 
zwią,zJków I reakcji, od naiPr0st5zych do coraz 
bardziej złożonych. 

- "StudJa historycme", Wladysł3IWa Smoleó· 
skłego M.a.nowią tom czwarty je~ "PIsm histo
rycznych". Obejmują one znaczm.ą ilość p.rac, o
glaszanych <kukiem w oota<ł1tiem 25-1eci'll w cza
sopi,smach I })IU!blikaCÓ'llJCh zbiorowyoh. T!['e~ "Stu. 
ltiów", jest ,różnoro<!lna, przytem Z<alW$ze oparta 
na sk.mPU}aronyo!J JlIO'Sz1llkiwaniach ~ródłowyoh. 

(Nakład Gebeł1hatera i WQIRa). 

- Ukazało się d,zielo history,cZ'lle, którego. tre
ścią jes.t p.t'IZ}'Igorow.am.e {początek ~()~nia J.I
s-topadowego,- !Lagadntienia dz,iejowe ero tei ohw~
łl przez na1llkę hłsŁorji kakt()wtWe pobleŻtJlie ze 
względu na brak dostęu>u do tródeł aroMwallltyclt, 
pozostających w ręlkaK>h zaborcy. Jest ma pn:a 
pro'- M. Wacława ToiI:lIiml .,. t. .. Sprzysłężeltre 
WySOckilego ł noc listopadowa". KlS<iąZlka na.pisa
na nader staraamre, m6dl!owo, wydana pl~e, o
.zxrobiona mało manemi dotYlOhozac ryolillaml. (Na-
klad Oe!bet1meral WoM:fa.). ' _ " -I -

POWRÓCIL 545-1 

Dr. med.' P. LANGBARO' 
Zawadzka 10, teL 6-30. 
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Widowiska, ~oncertJ i zabawy 
TEATR POPULARNY. Dziś we wtorek, dn. 6 

b. m. o godz. 8.15 wiec z .• na rzecz budowy kościoła 
W Łagiewnikach przemiły wodewil Krumłowskiego 
"Królowa Przedmieścia" , grany z ogromne m powo
dzeniem. Akcje urozmaicają aktualne kuplety, któ
re odśpiewają p. Moranowicz, Górecki, Urbański. 
Zielińska. Udział biorą p. Brandtówna, Bronow
ska (rola tytułowa) p. Bielecki, Bolko\l'/ski, Gałęcki, 
PuchaIski, Zawieyski. Reżyserował J. Pilarski. 

Kasa czynna codziennie od godz. 12 do 3 i od 
5 do 10 wiecz. w gmachu teatru przy ul. Ogrodowej 
nr. 18. Jutro w środę. dn. 7 b. III., W dalnym ciąe:u 
•• Królowa Przedmieścia" 

--' :--

"Izra~l W Egipcie'J 
Handla 

(Z powodu zapowiedzianego 
.,rzez tow. "Hazomir" orator

jum na d. 7 b. m.) 
Jeśli mowa o oratorjum, wypada ze 

czcią wspomnieć o Palesłrinie, tym ge
n'., Inym muzyku przedmozartowskim, 
sła wnym reformatorze muzyki kościelnej. 
Pod względem prostoty stylu, natchnienia 
li powagi reHgijnei, jaką uwyda tnił w licz
nych swych arcydziełach, nikt mu do han
dlowskiej epoki nie dorównał. Dopiero 
Handlowi było dane najzupełniej opano
wać materjał w służbie najwyższego idea
łu który później uzupełnił Bach. Poza kil
koma mniejszemi kantatltmi :z wczesnej e
poki twórczości Handla, jak "Resurrezio
ne", skomponowanej we Włoszech w roku 
1708, wszystkie oratorja powstały w An-

którem bij publiczność • Ino, 
Potworne sceny rozegrały się w niedzielę 

w foyer kino-teatru "C sino" 
Przyczyną zajscia były machinacje cennikowe dyrekcji .,Casino" 

W niedzielę po południu PUbl!tC2;OOŚĆ 
zgromadzona w foyer kinoteatru .,Ca$in~· 
była świadkiem charakterystycmej sceny: 

Kilka mmut przed godzilllą 5-łą pod
szedł do wy czł()l1ek dyrekcfi tego kino
teatru i zdjął jeden CelDDS ulgowy, zawie
szając na jego mioejsce hmy, oplewaią<:y ce
nę 1...go miejsca na 2.50, 2..go na 2.00 złote 
i 3-~() na zł. 1.5(1 

Wywołało to obunenie wśród stoją
cych przed kasą w wyczekj,wamu swej ko
lei,ld. Między innymi w ogonku pned ka
są stali bra.cia Mieczysław HaJpem (Ce
l1ielniana 4) i Jakób H&apern (pom{),rska 
67), którzy głoŚGo poczęli wyrażać swe 0-

Swj~y prud kasą jeszcze bardziej po
częli się oburzać, piętnując c~ AS&

emnocje "Casina", jako .,paskarstwo" j 

"ździ~lI. 

W tej chwili do stojących tuż przed kaw 
są Imlcl H8!lpem podbiegł współwłaśclo1e1 
kino-teain1 "Casmo" p. L~k Kirk!iecl i 
obrzucając gradem wyzwisk i prtekIeósłw, 
poozęł szaq 'A.Q ich i bić. 

Jeden z 1l8Ipastowanyc:h zdołał się wyr
wać i zwrócił się do polic.janta, ptosząc o 
interwenoję. Gdy ten o·dm6wił p. J. HaI
pern wybiegł na ulicę, by sl>fUWadz1ić po.
licję. 

burzen~oe z powodu dziwnych metamorło~ W międzyczasie w sukurs p. Kkkieao
cennW1rowych. l wi, któremu napadnięty stawiał siłny ~ 

Jakież było zdziwienie stojących w o- pór, przyszedł jeden z członków dyt'ekqi 
gonkul gdy po upł,ywie kilhunastu minut oraz dwaj bileterzy, którzy przemocą za
nad kasą pojawił się trzeci cennik, okre- ciągnęli p. M. HaJp-e,rna do wewnętrznego 
śJający cenę pierwszego m~ejsca na 3.50 zł. korytarza i tam dIJpiero posypał się nalli 
drutlioago na 2.50 zł. a t.rzeciego na 1 zł. 50 grad ud~t!eń. 
groszy, a równocześnie ukazał się napis' Chcąc uniemoiHwić p. Halpemowi wez-
.. 3..ae miejsca wyprzedane". wanie pomot:y, jeden z ~k6w za.-

kneblował napadnięt~u asła. 
NIie Wtia.domo, czemby się skończyła ta 

okrutna sce.na, gdyby na saH me wybuob!la 
bójka tlI8. tle hraku _jsc odpowiednIch do 
sprzedanych bilet~w: napastnicy pośpie
szyli na pomoc pc'owokująeem'U b6~,ę in
nemu członkowł dyreIhjL 

Korzystając z ł* n1eszozęśWwa o_a 
Z'\lIierzęcyeh instyUkt6w dyreldor6w JdDo • 
teatru ,.Casino" szyb.ko poczęła się odda
la6. 

Na podwórzu udeka4ącego jeszae d0-
gonił j~dGn z napasmik6w i tidek1ł ~ 
pl~śdlJ w tw·aH. 

W tej cmli nadsrzedf brał ofiary wtd 
t przodorwnilk:iem poI1eji z vn komJSaI'fatu, 

Widząc 00 sdę święci n~pastnłk usiło
wał zbiec. co mu S1ę jednak nioa uda!ó . 

O ta;śclu spisano protokul. 
PalWWie M. i J. Hałpem<nrie wysłę:pa .. 

tą na drogę sąoo'wą pneciwlro dYł'eldoroa 
kino-teatru "Casin"e. pp. Lesz.kowi Klirlde
nowi i SałomoMw: :ynam'CJn,m. 

(- ) 

glji i opierają się przeważnie na tematach 
biblijnych: Saul, Saqlson, Juda Machabe- D Z 6 L 
US, Izrael w Egipcie, których treścią ~a- ziwne perypetje koncesii na szkołę nowe lalsylikaty O-zlot wen 
sadniczą jest bohaterska walka o wolność p O W ~ d Bad1łk P~t&lkl p'Odaje <M wi.rnośd, ił 
i wyswobodzenie uciśnionego ludu z nie- . • o • W ..,0 zi Uk.a.:Zla.ły s4ę W obioegu eLa,lsu dwa typy f>lil"-
woli. Jakkolwiek Haendel przejął do ora· sy1~k1astów biiletÓIW 20-tł'Ot.owyc'h z dalą t~ 
Łorjów zasadnicze formy ówczesnej opery P. St. Grabski popiera "oszczędnosciową" politykę Hp-oa. 1924 roku. 
włoskieJ', J'ak arJ'ę w formie swobodnego b k bo l · 
ariosa i recitativo, to jednak w "Izraelu w swego rata w stosun u do SZuO Dlctwa T m. ' 
Egipcie" jest przeważającym cykl dwu- FallSyfika1 te.n ~onalny je.sŁ na p~ew 
dziestu chórów, które malują p06zcte~6I- s,z,alIl()'wny PattlIile RedalkOOr:Zlel prZYOZlel!ll p. Cz,a'pcizyńslci ll'WialŻafł spl1'la1Wę rze bl1U'llam'O-białym, m~ękkittn, Odlwt.utyun. 

1 k l U .. . S ~ P na tyle już Zla~bwńloną, .te """OWla.lź,n!jlł dl() u- .... ~J"' ... " ." gd..,. bi'le"y au .... A .. ·t~""n'e ... .... ... -ne obrazy bi bijne, ja p agę szarańczy .prze1lD!1~ proslmy zaoolW!I1'eó 'o 'ana -.t' .t'OU",~ ] . ~ .... ""»> 1 '-'-' U9 " .. ...,.. 

L d B k R- ~ k" ł ~- ~, . l . mi'eszazend~ w nJ"m~dl o..o'J.OISi1Jeń o 0- k j 
... - ......... :.1 "II EMIł .f._ •• l·".. ..... · .. e ......... fta .. grad, ciemności, pioruny. u oży ta erua 'lora oaSIKawe uulzJle eme nam go- 1"- K'~ ~o;JU, ."""'" U1CUlK.v........ "'~.-. ł"~ 

'kJ t ., ~ -1.. • g t er' twlall"ciu goib:nttlalzjum w.veICJtJorow.e f1lo dLa &>- ...I ........ ~ kt'"lIl1 .... w,7'1'I'I Ą~d;kl·m. • wyłącznym jest tu czynm em, że nawe s<:vny na l·ama'C<ll reo pl(Jc~zy noe",o ptSlma w 5 y""''' L", .. v 1~'~-
Mojżeszowi nie dał kompozytor przyjść do na.stępuiąc-eJj sp1'lawie: rosfY'ch, oralZ dlo %1Ozpoozęda zalpl!s6w, Z1laIk wlodnv nń!eudoln:i<e nULadowany 
słowa, pojmując postać jego jako bierne Polska orgruniiZlaoc.;a wOlIności, dążąc do Na po-clsbalwWe powyt;sIZJe~o P. O. W. tNs.~. 
narz",dzie woli boskiej. Wyjście izraelit6w racjon a ln.ego postaWl-en1la sprawy do- umiteśclid'a otdPC1W:itedJndle pubI~ikaICje w plls- Kolory fal}'!by brudrue. 
z Egiptu oraz cały szereg cudów opowia- ksma1ł.c.a.nma d o ros ł y c h, postrunowHa maoh m&ejsc,owych, Ol'la.z uro'chcm1dlona zJo- T~o ze skomp,t-nkowo8l1lY'ch f)"Siunlk6w p6 
dają same chóry, majestatycznie rozwinię- WSZlOząĆ SltlM'runńIa u wtada: pańs!f\WlOWYcth o soba~a krunlcelllal1"j.a ~Hmnla:zl1um pmy ut C2'Jelr- obu s'!JronttIJch fa;liSyflOOa,łu, wykonlme 1~ 
t~, a styl opisowy ma tu tastąpić plastykę uzysb.'llJi'e kcmc~sji na. 'Lalką ll'c1Jellnlię, kM- wonej tlir. 8. ntl gru~'Zemi, iWY,s,tępit1~e Zibyi OSlttlO. 

t - - l\'ą. Stąd pochodzą charakterystycz- re stŁosutąc nomna1'ny OIkres ClZ4l'SU dI1a stl1~ W dln,w 19 ~21eś'I!lil8, T. b. zarząd kur- fGomIbiJrualcje liCZlby 20 l; IHelfl\ Z fIN pr .. 
ne motywy, wprowadzające słuchacza w diÓ'W naJUk'CYWych Zlapewnńa'ła'by s,łl\l.cha- sów P. O. W. zostd p'owń'adom~cmy 'beIl~ wrym górn)'1lll rogu biletu umi~zc1Jonoe mle
świat przedmiotowości za pomocą barw· CZOlll1 tej oo:rell1lli' odipOWliiednioa u'PMwn~e- llIi,c'wi'e o oofndęc:iu kOIlc,es,ji. Pl()t~d1z4fu syme1ir)"Cmie, odIdaJ1enł'0 od r.alll1ki bocZlIllej 
neńo opowiadania. Kompozytor nie starał allj·la. k .. .J~' 2 • wrioęks~, n~,ż od mmki ,g;órtltelj. 

5 '" to ura1'ol1)um pltSmean z WlI1i& O "W1r2'3eośnila WIiIZJerun.e~- lGoOOilUSzkł nieodJpowiMni-o 
si ę tu o głębię, lecz o plastyczne ptzedsta- I ' . . 1925 L 3369 II.LI... •. .. • ok Do K 
wienie rzeczy (Rechotanie żab , ..)rzęczenie . W mysI tych ZJaJł.o~n p . .r~etlt3. !<os- r.. - La'eS'Cl 1laIS1~ępu'}ąC> ... ,: /I cle'Illiowlrunry, cmło li U1Sła z,byt czerwODie. 

k ł mOW'Slka poseł na sejm ZJW1tOC11ł1a Silę w Z8trząd'U kUrsów P. O. W. w Locll2J1 Ola tę- Ry:;suilllk~ H," l fllWTl medJa,t"oo6w mi.w:Ka-much i omar6w, padanie gradu t. p.) . .. . .. ~. ce p. iJlliZyniell'18. Fti[~pikQWiSlki'ego. Ku't'atbo- • 1 l.. ,-, 

To też w chórach Haendel rtle jest tak " ~eruu P. O. '(/. ~o 1l1il~IIS~e~s'fl~ W,. R. . . • . _!I...:.. tIU 2lAoaM. 
h l l O P Z -,.1~'OW\l-.J .... ·~ """"IIOSlk"l"'" num po pOrlOZt1mI1emI1U salę oz 1U1IllUllt:;telt~ltwęm U ... ·-... m '~.I __ "U '--... '," wy:·~,,·~·:""toAA~. ' mądrym dyaleJktykiem jaJk Bac , a e tato ' ... ",":,Y leouuwu, ... ul wall W pl,e'r- ł' _1"- '~'uo o.ęl\l:S' ~ IJI("..,~ ............--

t h """'h dl .... • ~h s.i\e~p"' ·'a b "dl'L ł'" k ocl:wouje nńmilej.sl;~em SIWe us.'tlne l'e'Z'WIoro- P"...Jinł,sy U1"tnk""""'ane t':"';'''-I1' -. ·,e.i.s .. ·emt. 
Poetą, umiejącym zająć rantazję słuc acza v.'lS~ 1-. ,,~,Ia' ... ., •. ~.,. r. . V'. ~ uy. la. 'on~ ,. '",Git" •• l' VO"'~Ul,..·", "" n... 11 

Pięknymi obrazami muzycznym!. fere'nc!Ję rua ten {lemat z p. BacLZI:laik~,e'n:tf Zla- I ~~.e dna o~o;v,all"hdoeZagt1,mnk '1lz;um WllJe( C
I
l'JrQll1awC Jego Cyf,ry numeru i litery SoeIr» odłrnd.e'l1,ne'~6 

B d 
. t' l d . dl h ' sttęjpcą s'Zleb depaortamenrbu s:ZJk()l).n~ct'wa WJa 10010S1)"C. I u>raltOO1a -) . 'ZIlip- kroju. 

ę ue to ~a em me a a pOpl>S ' a c 0- Ślredlllliiego czyńsk~ ...... Tha.<orelinńJk wY'dt~ałtU,j. CieniOW1all1dte ,orła bi'a,łeg~ utnymtM " 
rów towarzys1wa ,f Ha z.omir " . ' p O W.J- L Na pOWY'ŻSlz,e!j konlerenCljli usta,lO!llo: . . . Zla. poś.ooa:nictl'WellIl p. runiŻytn4ie. kJO oltZe ~ZIM"o - n~ebilełSkdml zle'Wla siJę Z de-

F. R. Hal. Ila HlliJpkowslk1leglO tl1Ji,ezw1ł-oozmlioe 'W1Ilffi0\9ra ni·0WIMl1oem Ha młędlzy $krzyd~am'; i korpU-
l) re omawiall1ą wyżej uCtZle1nią mogło- relkUTS do miJniJsbett"Slt'W.a O. P. W dln'iu 24 S-etlI . -.-- by być tylko !"te'gu1arne gim.nJaJZIjum 'WIile- WI1"~eśndJa 1'. b. p. L K'osmowSlka ! p. ~p- Typ IV. 

k· I oZ'orO'We d[a dOtt'os~ycllj kowsJci ~onfetrOWlaJl~ w te1 S1P'M'WtiJe nJaJp!nZÓd FaLsylfiikoa,t t'OO wyk'Olllarty le-st na. pa~e-
OdCZyi D wyslawle parys 18 2) ż,e kMcelPcija łialkO!Welgo gtiimlllCłlzjum z srefem dleparl.attne~bu p. Zrug~1kiIin1, arze hla:łyrn., s1jt)"W1lly,m, z poł)"slki'em l·'.ib tri 

Staraniem koła naukowego Iprzy glttnna
zjum miejski.ero imienia J. Piłwdskie,go we 
. wtorek dnia 6 b. m. o godzinie 6 po ,połu
dniu, pani Lorja wy,głosI odczyt P. t. "Wy
sta wa srluk delkora.cyjltlyClh VI Pa1'ytu" I bo
ga to ilustrowarty przeiro<::zami. W aUlli gi'm
nazi U'lll , Sienkiewicza 46 

Co usłyszymy dZisla) przez 
radio? 

'rugrom kancertów. adclyfdW I f. p. 
dn. 6. 10. 

Paryż, fal.a 1750 rrI 
21.45 k OIIliCetl. 

Rzym, bla 425 m. 
20,40 k,oncert (loekka muzyk,a, śpie'w). 

Zurich, fala 515 m. 
20.15 kcmcert. 

Wiedeń, fa,la 530 m. 
16.10 k'ono~!It orkioesltry, 21.00 kOlD..c-elrt. 

Pr1~a, fala 550 m. 
20.00 Wii,eczór muz)'1ki booUlSkile\j. 

Rerlin, fal. 515 m 
:16.30 konc,ert or1ci,estry, 20.30 wieczór 
muzyki kJB.JlIler,aln-ej. 

':''ionachjwn, f.a"Ja 485 m. 
21 15 s,ta·ra mruqka n sbaotY'ch lnslT11m~n
ta:::n. 

Królewie<; fala 463 m. 
16.30 OIrki'es ttoa, 20.10 wieczór lekkich u
t wo rów wlok~l'lltO - muzycznY'Ch 22.00 or-

. k i':3 tra. ' 
Wrocław, faJ.a 418 m. 

17.00 ork,iJe~~;ra 20.10 wieczór lekkich u
~wor6w. 

me z!l!aljdzile sprZleclwu :ue stŁlt10ny malJl,uslJ:ier" lliaJSltępme z wńJcemil!llilS't'l'lelll1 rp. LO'pll'SI1Jań- brud!f!lO - MałymI mdęldu!tl1. Naśladiowlllloe-
slttWlaj sldm. Obalj ci paJIllawUJe ośwńlaldJC'tylJi, ŻIe ~ iwo Zfllaiku W'Odlrve.go W)'1klOl114Ute jest ~ 

3) ż,e P. O. W. wiI\l11JO w jaJk.najkrót. llWlucre pod,l(lI1me:go gSJtnI1lIalZ'jUltn 1Jl~ jest P'O wrytł'oc.:tenoi.e ()I1'oaz llek1dJe zaJtłl\ls'Z'>C:2lema • 
"'7"""" ClZ!&S'ile prlZleip1'OWla,dJ:m1Ć wS'Z'e<llkUle For- myśl~ milnli:sltlelrnlt'Wla, jedlniaJk bdIorąe poci tt~ I K()J,~ry f,alrh n1~,co jJaśn~Ie'Jsze. 
~1~' Wi3Jgę p1'\Zy'tJoC'2'JOłIlIe wyż>ej dkJolli'Clmoścl i ro- no W}1kIOlIltaJtl.e liniami ~ru,b.s~en1~, rtRe-
madl1lJości, ~wJ'ą'Zla'Il!e l ()fwalrd'em telgo grum- roroiJe!jąc po'Wlalgę att'I~umett1lllów, przyt!OC.iJo- tl'6W100mi'em'e, md,e.;S.eami jlalŚlt1~ie-JsZle tub 
na~ju.m, alby mogllO być 0!l!0 uruchomione n)'lch pil'Irez ~ettl~ująoe os'Oby, UWlaIŻ1a.<'Ją clemnJl,e;j.sZ\e., rotlttl{ si'ę w ~~c:tleJgI6te.lCh ry-
z począ.tlkruem roku S1Zlko~nego. 2la ~konńlelo2'ltlJe odwOIłaJĆ stLę dlo 'lllalIDs\ftr1a p. S11nkU «f b~letu aJUten!lyez.ne~ 

Zgod.Me z powyżs~em w dtnfu 29 s1erp~ Si. Gl'Ia.<bsJldego. Z Ha biktu aJltlt,ettltiylC'7Jnego motyw bi,a .. 
nila. r. b. ud/ał,a Mę do mrim,ils,t,etrSiftwa de[<e,ga- melZlw~o'cZlIlrue!beż udJaJlli SIię do nńle~ ły~h krZ}'fŻY Zlostlał uZUlp.e,ln1I(}ltl'y ()Icfm;ienny-
c;a P. O. W. w osIobach p. inżynńlera Fńfflp- po osilalte'cz.ną deiC'y.ZJję. ml dJal'S2:ymi ~eg6ł~~i. . • 
kOlWSdde.go, cl:rił101ll1ka ZM"zą.du ktnów dlo- W ~lze.r1.ttllk,u KOSIClusZllci tW-8.tr.Z den~o-
klS2Jbaiłiolli~'Cych pr1zy P. O. W., Ol1alz p. A~M . P. n,tdlndsif« GM~i S<~Z? ~Ó- wt31na C1JerW'Ot1lemi grutb.eml kroe~kalIl1,i, n·ioe 
ksMlJdtta Zalietwslcle,gb, desygooWl8.ttliego wńa' udJzj)el1Je:ndJa 'kon'Clesji na ~,t1IaI1J1Um 'WttIe- W}'Ik.a!lUI~ ŚlwietM'sotych J!IS,n:ych pL8m, ntOS 
P'l'zez l1J8.ISIZą or~~ZlatOję 1lJa 5łt1aJn'owasko c:z:~oa. Mdtywy odm~go ~IO'WIis,ka rtd,e{,OIMIttlny, oczy z.am,~lorue. 
kliierOlW'nlilk,a gti'tn11®7Jjum, w cell\l przetpro- mJDnWs.t'eIl"słtwa hyły 11Ia1SltępWJll'Ce: Drtuk tekstu l!'1!ilelt'bwn'Y, z,alauy, mł~ 
WI8idJ~tila w.slkalZlall1ych wyteJ! Forma~Ill'(lIśd. 1) państwo nie fest ~zane do 0- Sloam:! 'przerywany, l';łiery o kon'hl:r.aClh mlt!a 

Del.ega.<cję tę prtzytjął p. Za,gót\Slk~, sZlef plekowania słę doksdałc:euielll osób doro- OSItJrytch W,ykOin,a1tl1O na kalt11i~n11U odr ęemioe. 
de.pall"tameallLu, ikit. uchyJ,i~ się od merybo- słych i Podpasy naIŚtllCliCloowa.<n.e n'LeucLo1nie. 
rycZlllieg'o rozpaifll'1ZMi1a powyŻS'zej S.ptaiWy, 2) P 6 two Jest byt ubogiem, b NumeT'A,c,ja: cytty w1ęks2'łe odJmie,tllTltE!. 
o.śwńad'CzeJj.ąc, ż,e decyz!ja w s.prawre u- dl ~. Ć auuh6r nad kor a l' t"'go- aenrowo1ll\1ńlE! ka.d~uha oralz skrzydiel or· 
d: . _ .1 • k .. od b • • .. o ro?- cza sz allU e o ła. biaobedo nie-ud'Ollne, utr'Mllma<nJO w koJo. 

,mteU'enila ()noe.slI 1113. P' 'O ne glill11IliaJZlJUffi typu, Jaką zamierza otworzyć P. O. W. __ .~1. .. el'n:' .. ,I .... ....",..h, __ ~ iJ.:r-:..J _ .. ..JL."'''' •. ft ... _ 

lelży w ~~e IkoOmpe'ren.Cljti Qd.noŚtllego roiWU ,......s ~"" ""-,- ~ ~1IU UI'IIil "l'M.",."'''''' 
kuretor.a. . Na skut-efk powyŻ'Sl2'le~ P. O. W. mnu- grubem[ ez~rt1WIOnemi tiu_i. 

• • &2l()IlJIl test ZI~ChalĆ O'bwucla. ~lJjum 
NalSikutŁleik powyz.slZIeJgo w dniu 7-~0 wilee:wro~o dlla ~ w oZlaSffie nra,j-

WlrzelŚlnJila :r, b. ilnżynile<t' Fjcr'tpk()'W1SJci w I bLitis'zym' n~tiomilal5tt dątŻąJc &o uzdrow~e
łmi,emtU P. O. W. osloMście zDoż)"ł w ~UJra- ma stl~6w jaOOiie Uisobail!iJły się w Łodzi w 
torjum łódJZlki~ umotywowane podlaitl,i,e sz!k.·olmchw~ dla d'O%'lOlSłY'C'h P O W kon-
o koncesję na giotnnaJZljum W1eCZlOl'lOWe d1a t)'lIlU,OW1.11Ć bęcLzi.e swe k~'Y d~łC4lją-
dOI"Osłyeh. c;e z d!z.Le~ęCiilamWesaęom'YlIlt ~ k~ 

OdpOWlioedt na powyzsze p.ooomw p. k~y, za>ś spt'atWę gUn~um WIiec1JarIOW!e

Fi'Hpk()ws<ki otr.zymał uS1tną od p. Czap- !!<> pr:renosi na teren ~at ~'W
czyński,ego . nacze11 n,ilk a wydma~lI lir kur-a- czych . 
tOlrjuro w dn1u 11 wrześnlua r. b. Odpo- Racz Szarowny Pa'Illie Re.daiktŁonze ilt'd. 
wiedź t'a była naljzupe !noi,elj przychyll'::l, to Zarz~d polskiej orga.nilZJatCiji woO'llnio9ci 
znaczy . że kurator ium z.ga&r..a s;ę na wy- okręg łódikL 
cloatlloie koncesn. O }a1ką pl"osi P. O. W , w. z. pre.Zles St. Mank. 

Romana Praszkierowa 
PIANISTKA 

(dypl. konserwatorjum muz. w Lipsku) 

wznowiła lekcje &r7 for
tepianowet· 

Zapisy przyjmuje od godz. 3-5 pp. 

Sienkiewicza 31 m. 40. 
t'fi 0- t 
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Zbliżające się zawody o puhar P. Z. P. N. 
powinny się stać u nąs tak popularne, jak wielkie zawody 

. . puharowe w Anglji 
Międzynaro,dowe życi.e sportow-e pły- szą snę na c.a,łym świ,ede Iliajwięks,zą kek-

nie normal<nem sZeTo'kń,em k,orytem. 'WIenC'ją publi'croości, j'ak naprzytkł.ad od-
Po wojnde szcz.e,gólnńe rozwinęłoo się bywające się obe'ooi'e Zla,w,c,dty pU'hamW'e 

ono o~romnie, a zwiększające się z roku w Wiednau, które śdąg,a'ją na każde spoi
na rok zastępy widZJÓtW i czynnych uczte- k,anle kilkadZiieSliąt ty.sięcy widzów. 
,tników imprez sportowycth, świadczą o I Jak wiadomo, puhar byw,a rozgrywany 
'Wielkim wzroście popul,ail"ności sportu. . l' przez wszystk:i,e d,rużyny sys.temem oBm-

Czy zrozumienie znac~ellja SlPortu dla pijskim, polegającym na tern, że wszyst
żyda nowoczesnych sp<>łec~eństw zwięk- I kich p'rzec[wn~ków wyl,ooow.uje się parami, 
s-za $fę wtem s.amem tern'Piie~ni,ewila,dJo- i zwydęz'cy g~a,ją dalej mńędzy sobą, a zwy
mo. Na tlO dadzą nam odpowie,dź nie proste cięże'ni odpadają zutpełnńe z konkurencji. 
zelStawietrua i1bśdow-e, a,le ba,rdZliej skom- LosoWtanlie S\pr,awita często ni-espod2Jitan
pl4;k'owa'lle badamia, na kt61'1e moż.e jeszcze ki. a i wy.niki są te·ż nli,e sp ocllzitankami , któ
nawet nie pora. re decydują w Slposób haadzi'e,j bezpl()śred-

Zewnętrzne życie sportowe objawia się ni, powiedzia!bbym ntalwet, bardzioej d:rama

ty.c2'!ny, o spa,d1lw lub dals,z.ei !!rZ€ dru-
żyny. 

Ciekaw·e:m jest, jak drużyny zagta.nli,cz.. 
ne przyg,otowują się do spotkań ptVha,ro
wych. 

Tren,ing ich jest nJ,eco odmńe'!lllly od 
nmmal!ne,go. Powstając bowiem staae, z 
powodu ciężkich &potkalÓ., w w i,elki,ej for
mie, zastępują wytężający t,renńng, Zlaba-

I wami na wolnem p'owi,etrzu, znanemd i na
szym pilka,rzom, ale raczei z lalt cLz,~ecin

nych. 
Przez "kozły", sIwki w zwyfz. i ska'ka~ 

nde przez SZlnUJ1' - do zwycięstwa! 
BoI. 

przoolewsz)1IS,tkiem zalWodamń sp.o.rtoywi l 
spotka'llri,ami drużyn i zawodami indyw,j,· 
duallnymi, w kt&-ych poszczególne je.dlIl.OSt
ki ze soba w różnVlCh dZJiledzi'Ilta'ch .c;'POil"tu Dzień kolarzy łódzkich na Krzywiu 
konkurują. 

Imprez tych jest ogrommna HoŚć. Wy- Ko,larstwo łódzkie miało w 'ostainią lIlie- wyzna,czono dla zwydęzcy 1 g. 45 m., je-
łtarczy prz,ejrzyć krtoniki d.zi'e nników , na- dzielę jeden ze s'WY'clh "dni" w pełnem te- dnak z POIW'OtclU nieprzyjaZłl1)'ich warunków 
wet u nas w Polsce , by przekonać się o glo słowa mac,zeniu. przedłużono go o 10 min. - 1 g. 55 m. Tak 

Pięć najwi,ększ)'ich bodaj t()Warzystw więc trze.j z,wycięz'Cy nie przekroczylli cza
tern, jak potężm.e rozmitary przybrało żyde kolarski'ch miało t:rządzić tego dnia zawo· su wyznaczone~o. 
sportoWIe w swych zewnę,brznych prze}a- dy, jednio z ttlitch - radogolSkie odstą,piło z Ni'eZlIIliernie ciekawy był także bieg o 
w,ach. Plowadu nilepogody. mistrzostwo klubowe TWC. StartoIWało 7 

WoŚród te~ o.grOIIlJtlilllej Hood wy.d.a.rzeń Cmery towarzystwa !kolarskie: TZS, kolarzy: Kermen, Skroiński, Karpiński, 
sportowych, sz€,rszą uwa,gę śdąg,ają na ŁKS, TWe, i "Szturm" zo.nga·nizowały te- Koste'Cki. Ba:erbrum. Bła,gzczvk i Falc-

L • goż same;go dnia zawody na tym samym te- man 
siebi,e wyd.anenia o W,ięKs~em ZIIla c zemu, ren,je _ na sz'o'5ie Krzywiu. Trasa b-iegu wynosi 50 kJlm. Zwycięża 
przecho,dząc,e ramy lokaln,ego Za11Il,t'eTeslo- Spod kolarslki w o:statniclh czasach po- Kar'piński, przebywając dystans w cza~ie 
wana,a, p'obucLzające ciektawość wa,rstow s.2'!e- zyskał sobie uznalIlie wśród najszerszych 1 g. 55 m. 

r ....... ---------.-. ---

Charles Hoff, 
mistrz świata w skoku o tyczo 

ce, znowu pobił swój własny 
rekord, skacząc 4 metry 25 
cm i ustanawiając w ten spo
sób nowy rekord świata2 00-. 
tychczasowy rekord 4 m. 23 cm 
również był ustanowiony przez 

Hołfa 

Turniei lennisowy (I mIstrzo
stwo WLT1l. 

CZB.WBrfyński zdubyl misłrzostwo 
rokiego śwa.ata. warstw s'połe.czeńsłwa łódZ:kie,go. Świadczy Drugi .przy.bywa Kerlffien, za nim Koste-

Są to matcne reprezentacji ,p.a!ńs,two- o tem kolo.salny wprost WZr'OlSt Mu1b,ów ko- cki i Fal'cman. WARSZAWA, 5 paźcLziernika. W so-
wy,ch w pił,ce nożneij , witelktie za:WiOOy lekkI() Jarskich, których jest jm kilkanaście i Trzech kola.zy nie dokończyło biegu z botę na kortach WLTK. rozpo'czął się tur-
atletycz!lJe i naorciarskie o m-ię dzynar odo· wielka JkzłJa zalWodników. powodu defektó<w i W'Y'padk6w. n1ej tetnnisowy o mistrzostwo klubu. Tur-
wej k,on~{Utreill'cji i t. d. Kolarstwo bezapelacyjnie pozy;skało so- Międzyklulbowe za.wody ŁKS. 2lgroma- nie,j rozegrano tylJko w jedn,ej konkurencji 

_'- k 'bie "polski Manchester" i dziś już Łód7 dziły na starcie ta'kże cały szereg Ikolarzy (Igra pojedyńcza) , przyczem na równi z 
Isnri'e}ą ledn.ak i inne z~aw'ody o Ollar:a - st'Oi pod tym wz,~lędem 'PO War.szawie na z innvch klulbó<w z Szeffl1erem i Beckiem na panami wzięły udzi:lł h ,zy T,'anie. 

terze l ok.a l nym , które mimo to wzbudzają czeJe mlast Polski. czel<e. Wyniki pierwsze'go dnia były następu-
wi.eJkie zain:beres,owlarn.e. Zawody ni.edzie'lne zasłu.gUÓą Ina specjal- Prc,gram składał \Się z 5 bie,gów, kt6- iące: MarszelWski-Urbcmowicz 6:3, 6:2. 

Są to przedewszys.tk~em wielk:i.e z,awo- 'ną ulWa,g-ę. Mimo niep.rzyjaznylc,h warunków ry<:h rezultaty są na'stepu:ące: Ber,gson-Wołowska 6:0, 6:1. Kraczkiewicz 
dy angielskie" ma,jące za sobą u:sta,ll()ną I ~tmosferyc~nych .(d~lS,zc~ i ~łoto) ponad 50 Bieg klubowy na 15 klm.: Z~y,c.ięża Fiedorowicz 6:4, 6:3. Grl'lhow.ski-Zd.zienni
w so.kim 'ozli'omem i utwierdroną dług'O-I Kolarzy 1 WIelka IUOSĆ wIdzow przY'była na l 1). Ek'Jer "!" czaSIe 33:9 S., 2) Sz,Ymanskl. - cki 6:1, 6:4. BronikowElki-WL Cze'tW'ertyń-
l 

y . Pd' la: d6" KrzywLe. BIeg ten 1est dosŁę~ny wyłątczme dla człon. ski 6:3, 6:3. SL Czetwertyń8ki-WasiJ~w&id 
eŁruią tra Y'CJą, s IWę zawo .w t;m.e}a- Zawody TZS-u naznaczono na godzinę ków ŁKS-u, był ba.rdzo udatny. Czas Ekle- 6:0, 6:4. s.zcze,rbiński-Z,awisza 6:4, 0:6, 6:4. 

ko klatSycznycth w pewnych dZ1ledmJllach 7 rano, jednak z p()Wodu deszczu ocllbyły ra ni e zły. Kleniewicz-Mi'lJer 6:2, 6:4. Kowal'ewsk:-
sportu. , się one z trzygodzinnem przeszło opó- Bieg główny na 15 klm.: 1) BeCd< I SUJIIloWlsłki 6:1, 6:1. 

Wymł,en-ię tylko wyścigi wilOś1att'skie Ź'!l~eniem. Do zaW'odów, a właściwie bie~u (Union) w czasie 35:33 S. , 2) SzeHler. I Do śwaerćnnałów we'szli zwydęz-cy 
między osadam~ un1w-ersytet6w w OxfOil"d I na 50 kllm. o ~iS1;zostwo TZS-u startuje 6 Bieg dla amatorów: Dy.stans r'ólWn1eż 15 \ nastę:pu~ą,c'ych ,gier: Marszewski-Bergson 
i Camb~dge, wielkd,e rega'ty w HeonJey, . koJarzy: W~lms'kI, Szymczak, Mar,czew- kilometrowy. Ztwycię.ża ZawieHelW (p olg €lń) I 6:1, 6:2. Kowalewslka~Krac,7,kiewicz 6:4, 

• d . yt k' d'Y l kk tl I sikI, KłosOWIrCZ, Bazelak, RelklSzyk w {;zasie 32:193-4 sek. , 2) Beck T. (pogoń) 6:1. Dre,wnow/s,ki-Wierlowiejsiki 6:4,4:6,6:1. 
m1ę zyulUJW.ers ec '1'~ z,ruW'O . e' '()a ~- I DfoO,ga ba.rdzo marna tonie....,. błocie, po w tym samym ICzasie, 3) Lan/ge (Rado- 6:4. Grabow,ski-Brooiko'wl$iki 6:1,6:3. Czć:t-
tyczne, no 1 nrutur,aln1'e wszeJkle spotkam,a I kiórem rowery z ttl'udnoŚocią !prą n,aiptl'zbd goszcz). wertyń.skti-Szczerlbiń'ski 6:3, 6:1. Kowalew-
w dzi.e,hind'e piłki no,ż1liej, a międz;y n1emi ; Już l1a 2-gim !kiJom. wIPada Walińsk1 w ski-Kleniowski 6:0, 6:1. J. Loth-Skarżyń-
n.a. pi,ett'lWlSZJem m-i,ejscu wspa,ndał.e walki, ja- l błoto, ulegając poważniejszy.m obrażeniom Bieg ten nltezmier.nie emocjo't1lU1ący wy. s-ka 6:1, 6:1. Sołtyński-Ebe.rhardt 6:3, 6:4. 
kie toczą.międ~ sobą rokTloczmU'e o pU!har I ciał~. WaJ:ń~ki wyocofuie się z da.Jsze~o grywa na ta,śmie o szeroko,ść ~umy Zawie-

. l k"l dr . t 6 • I udZIału w ilnegu. le.w. I 

08JIliglle.s l naj ' etptS'~e • uzY1l1Y ama. ·or w J ,. Na półmetiek !przybywa pierwszy SZVlln- Bieg zamknięcia na 15 kIm.: Zwycięża 
za.w/odJowców an.gIelsktch. czak, za nim Kłos'Owi<:z i M.a,r,czewski. Szeffler (Union) w czasi.e 32:20,7 s., za 

U n/IJIS, tak popuI.arnymli ZtaWlocLatlllli" jak Droga po,wrotna aepisza. nim Be'ck (U.ni01ll). 
jak angiel.s.1We o puha.r, z któ,rymń je,dyrn,e l Kiaka klm. przed metą "W'yTylWa" Szym- Bieg dla ~ów: DY'stans 10 Mm. Zwy-
'OO<1'WiesMe 2la:wody narda.rskde w HoLmelll- czak, ładnie fini,szt1ijątc, przy.czem pierw- cięża Klirnpke (PTC) , pokry.wają'c tą prze-

. . d' t· Ik . d t stneń w czasie 27 :35 s. Drugi Relks o Ikil'ka 
ooUelll, mogą sd,ę równać pod wzgtlę.dem szy ~rzeJez, za. asmę, p'O rywa1ąc y,s ans metrorw w t",le. 

.. . .... 50 klm. IW Cz.a'Sle 1 god1z. 49 m. 30 s,elk. ] 
tro8Jdyc~l l popularnoscl, WJlIlnry SIę stać Zla- Dmgi, po zaciętej wa,lce z Kłosowkzem Ws'pomnieć naJeży o przykrym incyden-
wody pułt.a.roWte o pułt.alT P.Z.P.N. przy.by.wa Mar,czew.ski w cr:asie 1 godz. 53 I de, kió.ry miał mietjs,ce podczas bi-e,gu 

a 'ekawem jest, że watki puha/l"owe de;- m. 1315. T.rzed Kłols'Ow<i.cz o metr V! tyle. I TWC. Mianow~de koJarz'om skradli'ono 
Wd, Zaznaczyć l1ależy, że czas maksymalny uJbrania i 2'Jeg,arld. 

Przed meczem kalegjum 
sędziów LódźbI-Kraków 

Zespół piłkarski łódzkiego kolegjum 
sędziów przygotowuje się starannie do 
$potkania z krakowskimi "kaloszami". 
Drugi z rzędu mecz-tr.ening odbędzie się w 
środę. dnia 11 b. m. na boisku Ł. K. S. 

Zawody bokserskie w Po-
znaniu . 

POZNAN, 5 paŹJdziernika. Międzyn.a
rodowe zawody bok,seTSlkie dały następu
jące r'e,ruHaty: w,a.ga n,a,P:że-isza KJle!1lb 
(Berlli:n), Szejlb~cth (Poznań) !po trzech run
dadl l1a !punkty. Sterill (!Berlin), Bą.czko,w
~ki (P o z.n ań) wa ,~a lelklka po tr.zeoh run
dach na punlkty. Waga śre,dlnia Lerzer (lBer
liIli) , Czarne cd< i (tPoznań) po t.rze/eIb rUtnJd • ..-11 
'la i>unlkty. 

8ieg kolarski o mistrzostwo 
Wilna I 

WILNO, 5 pażduoetrnrllk.a. Bile:g kl()l1Jrurski I 
o milS't1"2l0srtlWlO W.jlLna nla pr'ZJeslt!r1Ziellti 50. • • d 'd h ś·· h 
klm. wygTlał GitetrtOIslki (Tow. cY'kt i ł:yWw.) I Anglik Ashby, zwycięzca na mię zynaro ow.yc wy clgac mo ; I 

YI 1:02,2) BaJu,I, 3) SzagrodJzJkt toc,klowych w Berlinie, pedzący z szybIcośclą 80 klm. na ,~dz. l 

Dmgi dzień turnieju przyniósł nast~pt1· 
jC\JCe wynilki: ówielTćfin,ały Marszewsk.i-Ko
waJew.ska 6:1, 6:1. Drewnowslki-Grabow
ski 6:1, 6:2. Cz,etrwertyńsld przeohodzi 
waJlkoweT(~il11. J. Lotlh-Sołtyński 6:3, 6:4. 
Półfinały: Marszewslki-Dre'Wllowski 6:1. 
6:3; Gze1we.rtyń.skń-Loth 6:3, 6:3. Finał: 
Czetw e rtyńs.k i-M a.t'IS ze'ws,ki 6:4, 7:5, 4:6, 
4:6, - z pOlWodu .za,padłego ZIIIl,roiku roz
gil")'wlka lIlie zosŁała doikończonla i powtó
rrenie iej n asiąlP ił o w dniu dzisiejs.zym. 

MistrzooŁwo WL TiK. na rok bie,ż'l,cy 
zdobył CzetWlertyński (mastrz Polski) biiąc 
Mar.s.z.elWlS.kiego 2:6, 6:1, 6:2, 2:6, 7:5. 

-:--

K~iRSiKI BIEG NA PRZELAJ W 
KRAKO:WJr: 

KRlAiKóW, 5 pa:MzJeil'nika. Kolan~l 
bieg na przieta,j zor,!5,anizowany przp 7. KK~. 
~ja na d'y1St.anlSie 20 klm. wygrał Wiinsch 
('KlKCM.) 51 miIliU't., Z) Armatowicz (Cra
{; ( '3.) 51:30, 2~ Barzyń,:I~i (KKCM,l 51:{i. 

NOWY REKORD śWIATOWY W 
KOLA..~STWIE. 

PAl&YŻ, 5 ,października. W dlniiU IW'C _"o 

rajlszy.m n<a tori'le w Mont'hlery bell~i;' : 
"Stayer" Vandet1S.tuytH polbił rekord! Ś<W1a
totwy IW bie,gu za IPrclWC! dzeniem m c:, 
osi-ągaiąc w prze.ciąl(5u ~Od:'l1"\" 11 c:" 

NOWY REKORD śWIATA W RZUCIE 
OSZCZEPEM. 

SAN _ FRANCISCO, 5 paź.dzń.ernika. 
Na ocllbyfttyun tu meł9t.iJngu t.eJclto ... altQ1ettycz. 
1Il)1tIl Ulzyslktał fiJnJlam.dJozyk M)'I1'tt"e SlentS,acyj. 
ny wytniJk w rtrudie OOZC'2'!e P e:m , osńą,grują( 
od1elgbość 68,552 mbr. Wynilk Łoe.n jeslj; Le!p
szy od da'W1Ilt1elj\st2'!e,~o re!kJOIl'dJu śwli.alt1Qw,egKl 
o 2,5 mt!l". 
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6 października 1m 1'. 

kopciuszkiem rządul Łódź 
• znowu 

Interesy wielkiego środowiska produkcji nie są dostatecznie 
bronione w radzie gospodarczej . 

Zbyt pótno doszliśmy do Wi!ll'OSIku, iż 
zag,ad.nile. gospodarrcze WY'Sunęły się na 
cz:obo, stały się dominrującemi. I tUItai mów, 
z jednej ostatec:zmlOŚci pr'zerzuciliśmy słę 

do ch.~ej - wszyscy, ka~y sprrawami t.e
mi za.rmow.a.t się począł. 

Sejm, se'l1J8,t, rada handlowo- prz,e,my
~l()wa przy min, prz.e1!llysłu i handlu, rndla 
finan5'Orwla prZJf mm. slk.arbu, kom1itet eko
nomicz,ny rady mri:nisb'ów - nie l~c:ząc ca
łegt() szelI'egu nad i ci'ał dor.ardc,zych, pOWlO

ływ,anych na SItak luh czasowo prze'z l"z'8,d. 
Było tego d'Obrelg,o, widać, jeszcze mało: 

stworZ'OtJlio }es~cZle redną nadę. 
Przed jej powoŁ/lJruem wWOWiledzi.e.liJś

my c.ały szrereg wątpliwości n-arory o~61nei 
i s zczregółoowej. 

Nie Ztalpr,()S'zOIltO do UlC2lestnitCz.emti:a w r.a
dz,1'ę ludzń wy'biotnych pett'lS()nal,n~e, jedn().. 
stek, kt6~ z t'ymułu swych f,acho,wych 

dzie się w Po!,s,ce czy zagrranicą nik,t, or
}e'l1ttujący się co dlO zna-C2'Jen~a teg'o ślt"·odo
w~sk.a dla loralFu, kft.olby mógł pod.ać w wą,t
pt.iWiOŚć po,wlażne walory ~ospodarcz,e Ło

d·zi. 
Zdarwaćby się więc mogł,o, ż'e hi,orąc 

pod wwagę tt() ma,czei!lÓe przemysłu i pro
dukcji łódzkiej dla p ań.s,twa , rząd w spo
s'ób wlia:śdwy u.s1ali prze,dstawideJstw'o 
pie'1"Wl';~ergo po s·to!itCy mias'ta. 

TymcZJasem cóż się stało? 
Bielsk ma 2-ch przedstawicieli w ra

dde, Kf'a,ków 3-ch, a Łódź..... 1! A teraz 
dalej: województwo śląsk!ie, w k:t6rem 

znajduje się Bielsk, ma w radzie 7 przed
stawicieli, a województwo Mdzkie... je
dnegol 

Nie w>o!nlo Zl3.promuiThać ° "droMaz.gu." 
nic nie znraczącym naprozór, że przemys~ 
w,a Łódź reprez,enŁuj,e cały szelt"€,g śTodIo
wńsk: Żyrardów, Częsł,oohowę i Sosnlo
mec; fl!i,e woJnlo z.aJptom~nlać Q p'1"zetnys.bo
w,ej prowin.cji, o Zgrielt"z,u., P rub jwi,oaoC'h , TI()
m.asz.CJWii.e, Oz,oo-kowie i t. d. 

O tych wllia.ś·ni~ "dTo.Maz,gach" Mlpom
n!L/lJtltO t.am, gclrire rua.1eży i to ;eM j.,zcz,e 
jeden z dowodów ni'eW'łl&Śdwrego ujmowa
nia najpowairue;sZYCłh 2'Jruga.dnli,eń. A;R. 

Rozporządzenie wykonawcze' 
do ustaw o podatku przemysłowYIll 

st.anoW!i.sk mogłyby udzi<ellić t)'lCłh czy in- "Dzirennik Usba wit Nr. 28 zaiWien roz- Pierwsi opł,aca~ą 51Pl'oce,n'Ł od ...... yna-
nych opinji i WlSk.arowerk. pOl1"ządzenłe wykonawcze d·o nowe; ustawy grodzenia komIsowego bez wz"J,ęd'U na 

Rada pt02l'Osiała., ~,klO repr.eZtenJt.ruci,a in- o ~odatku przemy,słowym. ewentualny stoou1lle1k "dellCrede.re '. 
. stytucji, kt6r·e n,~eza~ZJe W'}'1Slać mogą do P'l'zytaczamY'Pooiżei w streszczeniu naj- Reprezentand (np. firm Z13.tgrani,cznych). 

niej najbardz,iej powołJany;ch i godnych, a ważnie~~ze po'stanowienia norwego ro,z.po- nie utrzymujący zakładów handlowyroh i. 
b :~dzeDIa wykonawczego, a v: szcze.goITIo- składć ...... towa1"oW"Y'ch i nie faktumjący we 

któr'e wysłały swych czołowych lrudiZli, ez S:1 te, które do~'Yc.zą waru:nJkorw korzysta- wła5nrem imieru.u, O':płacaią rćwnld 5 proc. 
względu na to, czy mogą oni być pomocni ma z uJI~, pxz.ewldz1anyc.n 'l1O'wą ustawą: od prowiz.ji 
rządoWli" C'E'f tez ni~. Wobec mozaikowe) wlProst róż,noro-/ ..... . 

Tak więc oddą.gnrięto od pracy 100 lu- dnośd suwek podatlkowy'C'h, ialde obowią- Komlwo1az~~wle opłac~~. podatek 
Z,Uiją od ai1"'Ugie~'o półrO'cza b. r., okazała się ty~o o,d IrrO~IZ;)1 wó·wczas, 1e1zeh udowo-

dZ1, po~ urz,ędni:kami., p·o :0 tylko, by po- konieczność skrupulatnego okre,ś.Jenia do- I ~hll.ą opłacente przezs.welgo. mocodMYtCę 
wtórzyć to wszys,tloo, 00 mówione było jwż Wtoclbw na vordstawie których mo,gą być sWladedrwa przemr:słowe,go l ~rkażĄ się 
nriejednoka-otm,e. sto'sowane ZJ!ljż·one stawiki podatkowe. ' zarazem pełnomo.~nldwem S.~'~1 Eu·my. ~o-

Na p1'€Twszy-ch pOSii'edzen1a;C'h uraW'nU~y Otóż wedle nowego roz.porządzenia wy- . tyc~y to lrlatura1~le . komfw?lUer6;r firm 
się .te same rozbieżn,ości, co w s·ejmie: wy- konawoCzego we wszystkic'h prawie wy- krElJ~wych: kootl1w ou.aŻtetowl e . ZU, flmt 'la· 
p ośrodkoWlć1nie O'pinii, odprowiada;ąoe; m- padkaoh uzale'żnione są zniżki podatJko- granIcznych uwat~nl tSe, za. &~lałaf3.cydh na. 

we od prowadzenia prawidłowych ksiąg raclhtmek włs:sn~ 1 opła.caJą ",odałek od 
teresom gospodar~zym pańsŁwa będrZli.e handJlowych, wykazujących odnOŚlny obrót I ce.ny spuedaznelJ t?'w &1l'11 , ~ iIlle !rak~a.ty 
b. truane, j,eteli nie Wf'ęcz n,iem·otliw,e. a w 6zczeg6l'nosci udowodniony ma bVł.1 mlę~'Zy!larodowe nie będą stM\O'Wlły tD&.· 

Dyskusja wyka ZJata , te kaJida g~upa nimi obrót. c Ze]. 

zmierza do tego tylko, by nie uoiletr1piały jej 1) Zwo1niony od podatków eksport go- Przechodlzą.re w dalszym d~u d,o rae-
interesy, a przewidriran,e w pI.a.nach san,a- towych ~o~6w i . p6łfablt"ykató~, ora.z I g~ sławek cU~ haiIldlu ł przemy .. 
cyjnych ciężary Stpadły na inne grupy, t'I'~nzakOJe z fIrmami zagr~n:cmeml, Wyn1- I stu Dl8dmie«tdamy, te zniżona staWlka po .. 

kaJące ~ olbrotu uszlachetntaJące~o czynne- dat'kowa w wyso'koŚoci 1 'Pro'cent od! przed-
Opinje tych ga-tltp są daWt1lJO u.sttaJliOnJe, są go, ~zyrl przer·obu 'l1a rachunek firm zagra- miotów pierwszre; połtrzreby ~ 1P6t of!'OCeJft.t -od. 
te,ż po,wszechnire \ nite od. dJ1!1Ś mane: po- nicznych suroiWICów, oraz półIahry'katów. detalicznei i dl1'o<bnej tSjprze.dalŹy art-yl1ruMw 
winny tez były być ZJIltM1e rząd-owi. I sjprowadzonych z zagranicy, a prze1>rOlWa- S'pOŻ'YWICZVob, .jest ~tan()IWiona wyłąoznie 

Konskukcta zaś rady dt0w002li. że rząd dzonych po prze1'6b-ce do ,*sportu (par. 9). dla samoistnych przedtSięlbiorsŁw hand\o-
nie kierował się żadnymi wz.~lę~tffii, two- l_ 2) Suma pr~w1Zlji i ilknnyc?wynaó·grodzcłń wydh, lecz ni e:pl1"zenw.sło'W'jiCh , które k()uy 

, '. d' . lis olllzymywanyCn 'Przez OmlSl0'tler w, op El- stają ze znilŻki ty1lko tprzy tranZl3.lkcjaoh, ia .. 
rząc takle a me Inne prze tSrtruW1<Cte' two cającyclh 5 lPf'ocent t)nlko od iycl1 sum fa warlych z 'Przed'Się!biorstwami przemysło--
grup w radzie. nie od 'Przyc~()d'u brutto z.a towary), przy- wemi. Wo'bec tego we Wiszystkidl im.nyeh 

Racz,ej odnosi Soię Wlt"a.ż.e·nie, że s,zł1o o czem stotSUitlek komisu mwsi być udowo- I wypadkach, to jest przy Siprzea.aby k~om 
to, by stworrzyć wń'eUcie zbiO<1'low,e da'bo, dlniony umo~ą. międz~ k.omisantem i komi- lub osobom IPrvwatnym, zakłady Pł'ze'my~ 
które projekty rządowe :ua,aprobure. JeżelH :etęm, wyrazD1~ okresla]ą1c.a cenę s~r~ed~,- słowe olP~alcają 2 ipro>cent ord: obrotu na;wel~ 

, . t.rud zną towaru {a n1e "cenę nal'kor7J)'stmel'SZą, c iale spt'Zedlaż j~st IProrwadzona Z obsług'l-
te uwagl ogól'ne s.p~ro ~stęczra~ ~ jak to częl$fo bywl8.l, ora.z wysokość (,par. jący,cl1 zakład przemysłowy i naleiąJcyd!. 
ści co do :uakl'e.!u dzitatłarula 1Ia.d!y 1 kl()t"Z)"S'Ct, 16). do ,je.go ~a.ścirci~la zaklaldlćrw hatlldttowyd\. 
j~kie jałowe bąJCłź co bądź, dotyohcz,alSowe 3) W~zone z pod~taw opodatkorwa- WyJ.ątek stanowią te u'l:rzymywane !przez 
obrady, pr,zyn:ieść w r-ezultade mogą - n1re nia kosztypl1"zewozu i ubezpieczenia towa. przemysłowca za!kłady hurtownej lub Je
mniej wątp.lmosci nasunąć się mwsi, .eżeli r6w, wył.o~Ottl~ z~ na'bywcę, zwroty towa- ta~i-cznei i dr ołlrnoe j ~pnedaty, które ~ 

d · . t '. od k 1. • od' rów, bonlJfllkac1~ 1 skonta. wo·1ne od w)'lktn>ywania ()dldzięJlne,tfo ŚlWill-z,aga· men1·e 'o uJąc p ą:lem 1 w me- d "- dl ;s 
s ie!'iu do r-:.· ,/eh go:," () ,)"ch Łodim. 4) Sprzecfa2 hurtowa przy oplatCaniu pół ectwa nan I owego (np. jeżeli mieszc·zą się 

W' lk' t . to lb . . d k procenŁo·wetgo 'Podatku od obrotu artyku- w je'dnyrm j tymos,rumym ~olkaJu). W takim. 
l.e .. le o tn1la.sr '. (). rZyttr1,l ~1"0 el łami p-ietws z ery IPwze,by i sur ow,c ami. wypadku O'brót hanldllorwy .n,ie p()ldJIe~a od .. 

p.rodukcjll przemysłowe), mgdy me C'łeszyrłlo ewentualnie w razie wprowadzen.ia przez dlzielnemu opo(Jatkowallliu, ~e-c2: W11icZla t$i~ 
sri·ę wz.glę doami W'łirud'z centralnych, byoo M. S. i M. H. i iP, odno.śnej ~n~żki 7 proc.~nJt gO' ao obrotu lPt'zedlsię.bior.stwa :prz~ysle., 
zaw-sz.e raczej upośledzone. cd ihandUu hurtowego w~t0iIe «par. 25). W'ego (,pH. lPar . 118 i 23). 

Wpłynął na to cały szereg pr,zyczyn, I (Spt'a~ ta ~Ii; zOIstała załatwiona przy_.1 Odnośnie do instytucji kncłył.Qwych., to 
Jdóre dziś zbę.dn'eiffi jes1 anaMzow,ać. . 00'0

5
' '11)1~~ d' .. t ó pny zakła.daoo lk'1'ed'ytu miesza~o podle. 

. , . .. k VUJrz.e 'az SUlrOtWICOW 1 orwar w przez gają olPotdafkowan-iu tyl1ko operalCje kfl;t~ 
Rząd moze mnIe] lub W1ęCe'] łalS' atwelIll przedsiębiot'sltwa /przemysłowe również kotermmowe, kredyt M'Ś dłwgotermlt1owy 

okiem spo~lądlać na l'I1IS k,omin6w, świadJ.. przed~iębio'I'stwom prz.emysłowym (1 proc. zwa,lnia się 'Od podałJw rnElIWe't, d,()ćby lic 
czący o nie~mo.ż,onym trudue, może mi.e-ć od obrotu, lecz nle prz,edsięJbiorstwom Ko- stanowI: wyiłą'Czne/go tyPu operacji d:a1\~lto 
tak,i'e lub inne o tod21i zdatnie, .ale nrŁe ~na.j.. muni'kacyjnym, gdzie ipOlostaje stawka 2 zalkładu. 

Akcie Banku Polskiego 
idą \V górę 

Zbliża się fBrmln wypraty dywidendy 

Droo.)j w tym wypadku jest dopusz·cz.alne 
fakuHatyrw'tl,e udowodnienie ohrotu kopia
łlami rachunJków l t. p. (par. 22), 

Pod prawidłowemi !księgami handlowe
mi należy oczywisla z.rozumi·eć ktSi~gi, pro
wa&zo'l1e w myśl jprzepisów kodeksu han
ddowego, obowiąZlUjące~o w dane; dzielni
cy, przy badandu laś ich ioceltlie należy 

AkcJe Banku Polskiego wykazują 0- zwraclać ~ÓiWną uwagę na istotna kh war-
statnimi czasy zwyżkową tend.nc:j~, C.oa tość, a lP,om;rnl\ć n,jeistotne formal:ne uster
ich, kt6ra w ciągu ubiegłego półrocza w ki i buki. 
obmtach prywatnych SJNldła do 40 zł. za Poza powytstym dowo,drem l': ksiąlg han
akcję, obecnie podniosła się do 52 zł. dllorwydt, maią również maczenie aowodo
Przyczyna spadku zdaje się tkwić w tem, we W'szeffkiego rQtdza'~l k~ej!Ii podręczne i 
iż wielu posiadaczy drobllych ilości .kcJi zapfs1d Jeśli ~~O'dzi o opooatkowanie 
starało się spieniężyć je, chc"c uzyskać mniejszyclh przed.eiębiorstw, kt6re nie pro
pł-ynną ~t6w~ę. Wytworzyło to nadmier.! wadzą pr,a:wi<lło'WV'Clh lksią.g handlorwyab . 
ną podaz akcJl, co spowodowało stały spa- Warunlkiem ;e,dłl1ak dlla dowo.cIno~ci takich 
del{ ~eny. Ob,:cnie wskutek zbJiżanla się , zapisków jest, by wy'kazany w nic.h obrót 
termInU ustalenIa i wypłacania dywtden- I odpo·wiadal rzeczywisie'lllu rozmilarowi i 
dv, kt6ra wyniesie prawdopodobnie około I stosunkom danego przed,~iębiorstwa w 
10 proc. wartości nominalnej (t, j. 100 zło- I przeciwnym bowiem razie nas-tępu je Mza
łych), akcje stają się papierami, znajdują- cowanie cbroŁuprzez komisję szacllnkovl1l, 
cylm łatwo nabywców, co przyczynia się W dalszym d~u zajmuje się roz.pen'.
do zwy~.ki ich kursu w obrotach prywat- dJ;enie wyKN'Illwac komisa1'lt,aroi, repr€~ 
DYch. (!Zł MfttKtemi i komiwoeawar.Di. 

Znfesiony został aotyc~II.601Wy pr!.~ 
pis o niepołrącaniu przy wymiarze f>0dJ.t .. 
ku od lPoIbran'rch prze;l: bal11k p~o'cet1t6w i 
wyna~rodzeń, strat poniesionych /prz'V o'?~" 
rarciaclh w~lutowY"ICrb. dewjzOfWY'Oh, dy iY'!. 
de1'!d,o'Wych i t. p., tak, te 'OId1ąd pO'dlstaw't 
oPO>da1kowta~i8. b(.d~c jędy'nie tótni.:~. 
między zys!k.arnl o .stratami. 

Wre'!?! =e zaimuie ,się tGzporr.ąclzent .... 
w·l"ko1'~wcze !pOdatkiem przy sprwdet, 
prZedmro.t6w m«~OiPCht pań9ł~* ktĄ. 
ry się abMdt.'a w wvdośc;i 5 ps'IOc. od ., .... 
ro'b~ 1) • "'nHIO. t. i. 00 róin~cy miedzy cC~i\ 
sp."ZecrJeiną, a CeIJ~ pcJ1bSf"IIIrmą mz~~ ~,,,, ,o
poI. 

Podartki "lkons.um,cyjne" mogą być wy., 
łączone z pod'staw opodatkowania tydko o
ty1'e, o ille Ilą b€zpośł'edlnio inlkaso'Waue 
przez pa:zea.siębiorJ5twA przemysłowe, a ni, 
mieszlC:lą fiię jut w cenIe towaru, 

Potracenia te w obrocie z,akładJ6w han. 

I 
d.lowyd;wo~óqe llie mogą mieć zastosow/J.~ I 
ni.a . nawet ,gc,ylby one Orp'ł/lJCały akcyzę '" I 

l 
~I/.Stę,pstwie wzedlSiebioriS'tw p'~lo-
wyd1. 

Sytuacja na rynku walu ~ 
toWym 

Na prywatnym .-ynku walut obcyelt 
panuje w dalszym ciągu ruch mało oży. 
wiony. Przemysł, kt6ry zapotrzebowanie 
swe pokrywa w Banku Polskim, w nad. 
kich tylko wypadkach zakupuje waluty 
obce, pochodzące z prywatnych źr6deł. O 
zakupywaniu walut oelem zabezpieczenia 
posiadanych złotych przez sfery kupiec
kie i osoby prywatne nie może byĆ mowy 
wskutek dotkliwego braku got6wki złoto
wef oraz niezbyt mocneJ tendencji kuna 
dolara. Wskutek tego popyt Ila waluty 
obce na prywatnym rynku jest do$ć słaby 
ł w zupełnoścł pokrywaQy pnez pocI4t. 
W dniu wczorajszym kurs dolara wynosiJ 
w Łodzi w godzinach przedpołudniowych 
.6,15 - 6,18, a następnie obniżył się do 
6,H ~ 6,16. O takim samym podomł. 
kureu donosz'ł z Warszawy. K.łowic:e wy. 
kazuJę natomiast kurs cokolwiek min,. 
bo 6,12 - 6.14. ~z). 

Aukcje Ullłny 
Informacja IIrmy 'hl Belgo-Rustralla. 

Ulool Co. Richard Fuhrmann Jatd. 
Ul Londynie 

sydney: W)'b& mierny .z pocU\tkł~ 
aukcj1, p'Oprawił .się pod koniec. Rynek 
oż1Wf.<my i mocoy pr!ZIy CEltaCh ałeruni~ 
nych, Ohroty wielkie przy tywym uc1zi.a1. 
lkU'Pu;ących . 

W przys~łym tytgooniu odbędą się auk .. 
<:de w Sydney: poda! 29.000 be1 i w Met. 
bourne: p.odaż około 6.200 be1 codzieml-ie. 

-xox-

Rynek pieniężny 
Warszawska giełda onedowa. 

w ARSZA w A, S·go patdzlernlka (P.t). H. 
d,f.ielszej stieldzi. urz,dow'J aotowlQla b1ł1 
następullJce: 

Oolary -.
Pranki frant. -.-

CIEJO. 
Belg). -.
Holandja '41,25 
Londyn 29,05 
N. York 5.98 
Pary t 27.68.50 
Szwaj~arja 115.77 
Wiedeń 84.60 
Sztokholm -.
Praga 17.78 
Włochy 24.10 
Potyczka dolarowa 62.50 
10 proc. potyczka kolejowa SS.
Potyczka konwersyjni 48,50 
8 proc. potyczka złota 70.-
.. 1 pół proc, listy zastawne ,Iem

skie 15.20 
5 pr. obI, m. Warszawy przedwojea.. 

ne 15.~-

melda aleJowa 
Bank dyskollt~wy 4.40 
Bank handlowy 3 
Spłe.s 2-2.05 
Chodorów 2.00-3 
Cukier 1.45-1.50 
Poll!lld pp:emysł naftowy O.3e 
N"b.t 1.10-1.15 
Ostrowieckie 4.15-4.25 
ltuchkj 0.82 
Złeletliewski 10 
Fih:ller 1,40 
Splryłu. 1.10, 4 em. 1.40 
Siła ł Światło 0.1&..-..0.10 

Hotowanla giełdo .ve w lon~YDIe. 

. t 

LONOYN, li I'ddzlernlka, (Pat). Zllntknlę. 
e ~I.ldy, 

NoWy·J()rk ",SUS 
Holandia . t 2.04 
Prancja 1!m.4.5 
Belgja 108.05 
WIochy llłO.215 
Niemcy ~n.35 

I • Szwajcaria 25.10 
I-1lsZpllnJIi 53.60 
I ortll'1ali!l 2 ~ 
l/u 111" ~!,1 ~ 
Snt,.t:l· !!1 I~.O, 

Norweg)! 24.17 
~~~~ mn 
Pr. .. 
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GIEŁDA PRACY. BUCHAL TER·BILANSISTA MATEMATYK INTELIGENTNA 
UNE AUDIANTE 

b
nonne des lec;:ons de polonais aut ehanj;!ers 

ffres s11b ... Ełudiante" 7710-1 

Starszy buchalter z wieloletnią rutyną, Władają
cy językamI, poszukuje pracy godzinowej. Przyj
muje zakładanie I zamknięcie l{siEjg. ze~tawienle 
bllans6w, prowadzenie ksią(1, miarodainveh dla 
Urzędu Skarbowego I wszelki ego rOlhaju kon· 
trolę Stała posada fest również pożadana. Ła
skawe oferty poo "Rationes" przyjmu;e :1dmin. 
"Głosu" ,G'15-2 

na,uczyofel gimn.azjum państwowego, wykfadada,
cy w klasa>eh wyższych, mote przyja,Ć okolo 2() 
godzin tygoonlowo. K'valiftlkac}e pelne. !dllkail1<3.
ścile la,t pra>ey zawodowej. 

osoba (izraelitka) posiadająca pierwszorzędne 
referencie, poszukuje posady Qo~pocłyni ewent. 
towarzyszki do starszej osoby. Z~losz. do ad. 
mimstracii "Głosu" snb ... B 27" 77Q1'i-?i 

FRYZJER 
Sł. Nowacki powrócił z zagranicy i poszukuje 
tdolnych subiektów. Piotrkowska 105. 7575-

Ofer'ty POO .. 2i} godzin maifema,tyk1i" do Adml-
nisrtl'a>eH .Grosu Polskiego". 649-1 ARTYSTYCZNEGO 

POTRZEBNA 
inteligentna wychowawczyni do dzieci Piotr· 
kow~kR 105 Rosenbcrf! 7709-1 

Dla właścicieli domów 
Młody zdolny rządca dom6w przyjmuje domy 
w admInistrację, lub w dzierżllwę. z Itaucią i 
gwarancją. Oferty po "Głost!" pod "Zdolny" 

Stenografka parlamentarna, 
bieSlla maszynistka, wieloletnia praktyka hiuro
wa. Qruntowna znajomość ięz. francuskiego, 
przyjmie odoowiednie zajęcie na godzIny, wz~ 
stałe od 15 b. m Ła,>kawe oferty do Admin. pI
sma pod .Steno" rafka" 7593-2. 

haftu maszynowego bialet,!o, Ilolorowe\lo. filet 
maszynowe i ręczne, aplikacja. Toledo, Chadebo 
wyuczam przez miesiac.' Uwa~a: malowanie i ba
tik Wschodnia 64. pr." of. m '2) 7715 -1\ 

POTRZEBNY 
zdolny pracownik tryzjerski. P. Bittner, Andrze
ja 15. i693--r 

SALA FILHARMONJI SALA FILHARMONJI 

ORKIESTRA FILHARM NICZNA W ŁODZI 
DYREKTOR ALFRED STRAUCH 

OTWARCIE SEZONU KONCERTOWEGO 1925/26. 
Dyrekcja podaje do publicznej wiadomości, że koncerty symfoniczne odbywać się będą w następujący sposób: W początkąch każ

dego miesięca jeden poranek muzyczny, w polow ie każdego miesiąca jeden koncert popołudniowy, a w końcu każdego miesiąca jeden wielki 
koncert symfoniczny. Razem przeto odbywać się będą trzy koncerty miesięcznie z udziałem wybitnych solistów i dyrygentów. 

Pierwszy Poranek Symfoniczny odbędzie się w niedzielę, dnia 11 października o godz. 12-ej w pol. j poświęcony zostanie 

Fryderykowi Chopinowi ~~~tą~~lista Wacław LEWANDOWSKI (fortepian) DyrY,e;~nisław Szulc 
• 

W programie: Utwory Chopina. Bilety w cenie 75 gr., zł. 1.-, zł. 2.-, oraz zł. 3.- już nabywać można w kasie Filharmonji. 

SALA FBLHARMONJI 
Sobota. dnia 10·go i NiedzielA, dnia 

1 i-go października o godz. 850 wiecz. 

Tylko dwa występy 

Operetki Stołecznej 
Na czele urocza primadonna teatru .Nowości· 

KAZIMIERA 

NIEWIAROWSKA 
I,rólowa IJperetki 

Janina SOKOŁOWSKA 
t'rimadonna wO (lewilistlta 

Kaziuderz DEMBOWSKI 
Premjer operetki 

Wacław JULICZ (Reżyser) 

Wacław ELSZYK (Kierownik muzyczny) 

Jerz;y HOFMAN (komik) i inni. 
w programie najnowsze szlagiery teatrów pary.ki oh 
"Moulin Rougo", "Ca.ino d!l Paris" oraz Teatru , .. :<0. 
wościH w 'VarszaW18. "BonJur ParLS", "MotYle", \\ te l 

ka .rewja ostatn ioh mód paryskich 1 inne. 

Bilely jut nabywać mołna w kasie F lharmonJi eo.dzlen
nie od g. 1030 do loBO oraz od g. 8.30 do 7·e1 Wlecz_ 

r-CHORE NERW:~ 
I

no dni ma rok. tyle dni derpień mu. I przebyć 
chory na nerwy człowiek, albowiem kiepskie, 
wyczerpane nerwy obrzydzalił tycie t .prawlaJIl 
wiele cierpień. Kluj'lce, 'Wilce b61e, zawroty 
glowy. uCZUCIe lęku, całkowite lub połowiczne 
bóle głowy. szum w uszach, migotanie w o_ 

'

czach, zaburzenia w trawieniu. bezsenność 
nadmIerne pocenie się. kurcze mięśni, nlezdol-' 
nośĆ do pracy i wiele innych oblaw6w Sił ' o 
skutki słabych, wycieńczonych chorych nerw6w 
W JAKI SPOSÓB POZBYC SłĘ TEGO NIESZCZĘŚCIA 
Za pomocą prawdziwego KOLA-LECITHIN, kt6-
ry _tlł się źródłem dobroczynnemdla ludzkości. 
On wzmacnia w sposó~ zadzlwlajllcy czynności 
ciała, wzmacnia rdzeń paltlerzowy i mózg, mię
śnie l sławy. dodaje sił i otuchy życiowej. 

W WALCE O ZDROWE NERWY 
prawdziwy KOLA-LECITHIN stwana nieraz cuda, 
doprowadza wła~ciwe substancje odżywcze do 
naldalszycb zaklltk6w krwiobiegu. odżywia. do
doje otuchy, utrzymuje w świeżości I młodo~ci. 
Możecie sami się przekonać, Iż nie obiecu ję 
Wam n 'c nieprawdzIwego, ad)Ż w cI'Igu naj 
bliższych 2-ch tygodni przesyłam kAŻdemu, kto 
mi nadeśle .wól adres ZUpełnie gratis i franCo 
małe pudełeczko KOLA.LECITHlL I kslążltę, na
pisaną przez lekarza z długoletn i ,! i wszech · 
stronn'l praktyk'l. który sam walczył z takle m 
cierpieniem. Napiszcie nU wyrAŻnie sw6J adres, 
nadeślę Wam natychmiast bezpłatnie to, co 

przyrzekłem. 

ERNST PASTERNAK, BERLIN S O. 
Mlchaelkirchplałz lo, oddz. 689. 7571 

Nauczycielka 
(Niemka) 

udziela niemieckiego 
v lwmpletach i pOjedyńczo. Naruto -

wicza 40 m. 7 tront 770 1-1 

Ogłoszenia 
drobne 

nauk~ i Wy[how. 
• 1\ An$!ielskiego 
H.fI. szybko I do 
kladnie w y u c Z fi 
rutynowana nau
czycielka. Zglosze 
nia od 1-5 I od 
7-d wiec%. W61· 
czańska 62, m 15. 

459-~·n 

(
nQIIShman, Uives 
lessons, conver· 

sarion and corres 
pod~ce. Write to 
the redaktion sub. 
~Britisher". 

"

i e ID k a udziela 
n i emi e c k I e~o 

1 zl. !1odzina. Oter· 
ty pod .Nauczycie
Ika". 7700 - 2 
N le m k a udZiela 
"I!runtownie nie· 
miecldego. Naru 
towicza X.4O m. 7, 
front. 76()5-~ . n 

Kuuno l sprzedaż 

Byle zaraz sprze· 
dam kredens, 

szafy, biurko, oto 
m anę, leżankę. 

krzesła, kanapkę. 
stolik. Radwańska 
17, m. O. 7' gg-2-k 

Rryczka. b a r d z o 
I.'malo używana do 
sprzedanIa. Ul. Ki
lińskiego 145.,lewa 
ofic. t piętro. 

7694-1 

S
przedam bryczkę 
wolant, krytą. Łą

kowa 5. 7699-, 

Redaktor i wvdawca~ Marceli Sachs.. 

Właścicielka pensjonatu w RdBlmdwku, Konowa POZNAJ SIEBIE 
" NadeśhJ charakter plS' prowadzl przez Zlmę ma swój lub zaintereso· 

PenSJeonał W Zakopanem ; ~;~!!~~g[~~~:~;:Ei~ 
, '" ł r~~~;:f~;;~ii:;ffę 

"ZŁOTOGŁOW trzymaniu 3 złotych, O· 
sobiścle przYlmuj~ 1~ .. 7 

Przy ul. Jagiellońskiei (poniże)' willi Sanato"). Pr.otokuly •. odez~y. po· 
ol " dZlękowal1la n8J,,:vblt-

Willa polo:!:ona przy parku·lesie. poludniowa operacia slo- niejszych o1łób ~toJicy. 
I . I . k' k f d WArszawa, Psyeho·Gra-neczna, eza me, po oJe om ortowo urzq zone r folog Szyller.Szkolni/(' 

korytarze ogrzewane. stal~ zimna i ciepla woda. łazienlta. Pęk~a 25-12_ 7~08'1 
Kuchnia obfita i wykwintna Opieka dla mlodzieży oraz po 
moc w naukach. Fortepian na miejSCU. Ceny na paż. 
dziernik i listopad zniżone. Wiadomość do 8 ·!?0 paź· Lekarz- dentysta 
(lzjernika w Łodzi, Sienkiewicza 59, m. 5. potem: Zako-
p ", ne, Jag ellońeka, willa "Zlolng ,ów"·1 7714-1 F ~nt\a Rozea 
lokale, mieszkania Interesy ban~lowe F SDkr

• s:'ed: I powróciła. 
• USleWICZ 7698-3 

DUŻY, trontowy po· pOSiadam ) o k a ) 

dl~61~dzn~al~~nd~":; Pię:{~~nto~rZY naul ~ UJ. Andrzeja 11 Lekarz-Dentysta 
pań, zaraz, tanio O 16 w n e j blisko Choroby sk6rne J Roteo"arn do wynajęcia . Ki· Piotrkowskiei. po- weneryczne. akób UIJ y 
l1ńskiego 5J, 2 p. szukuję wsp6lnicz 
lewo. 7696-1 ki fach owczyn!. Q. godz. przyjęć od . Al. Kościuszki ZZ 

terty bub • Ws pól 9 do 11 j od 5 r (piotrk. 19 II brama) 

O
ddam pOKOl ume· 
blowany, ewt'nt. 

małżeństwu. Piotr
kowska 145-54. 

7711-1-m 

Pokój umelHowany 
przy inteligent 

neJ rodzinie zaraz ' 
do wynajęcia. Ka· 
rola 8, m. 15. 

'i71.,-I·m 

lIoszukUJę POltoju 
r li: kuchnią w o
kolicy G6rnego 
Starego rynku. Po 
średnicy pożądani. 
Wiadomość: Kiliń
skiego 171. Marja 
l10wsld 7705-',! m 
,j meblowan.y p.OKÓj 
U do wynaJęcia. -
KIIińskiego 46, fr, 
l P. m.3 7715-101 

ilmeblowany p o
kój wynajmę . so

lidnemu panu. Pira 
mowłcza 12, m.4. 

T192-1 

Jooiesienia rDzm. 
a kuszerk~ Pipiko
Ił wa przYJmuJe za
m6wienia pań. 
Piotrkowska 152, 
m. 14_ 7703-5·d 

. ka'd Ulo~u' do 7 i pól. Panie t' 'ł'·· 
DICZ ~704-1- .11 od 5 do 7 wiec z wznowI przYJęcIa. 

Sprzedam sklep z 
mieszkanim. Przę 

dzalniana 39. 
7697-1 

Zagubione dokum. 
Illildeman J6zef 
n zgubił legityma
cję od paszportu, 
wydaną z fabr L. 
Oaiera. 7645-3·z 

D
udek Helena za
gubiła dowód o

sobisty. 768~-3-z 

ZDOLNY 

agenl 
do fabryki mate
rjałów piśmien· 
nych potrzebn;y 
LenQa, W ólczań· 
ska 117 m 2 

763-5 

O~Pr,bulskl 
powrócił. 

7720-1 

Oyrokcja koncertów: Alfred Słrauch. T al. 13-85. 

Sala Filharm.onii 
Wtorek, dnia 13 października 1925 roku 

. o godz. 8.30 wlecz. 
Drugi Koncert 

z c;ylllu MistrzowsKich Koncert6w 
WykQnawca programu: 

VASA 

Genjalny skrzypek wirtuoz XX wieku 
Przy fortepianit': Charlee Cerne. 

Program: DVORAK! KoneerL sku )'pcowy A-moll. op.51. 
SUK: l,nmka. SCHUBERT·KREISLER: Muzyka baletow. 
z "Rossmundy". CHOPW: Berc.uAe. D\'ORAK·PRICHO· 

DA: Walc A-dor. PĄ,GANINI: Tanitie ezarownie. 

BUety od 2 zl. do 10 eł. Ju~ nabp .. ać moina w kasie 
Filharmonii od g. 10.30 do 1.50 po pul. I od 8.30 do 7 1i'. 

Prawda ZW7cięłal 

Choroby s'(ór
ne włosów we
neryczne • mo-

~. _ . ' " ~. •• .I',"J""" ,. ' • 

~yla włatkicielka 
\J prac owni dzie
cięceJ w .Warsza· 
Wie, ~Jadwlga ". wy-
konywa wszelką 
garderobę dla dzie· 
wcząt i chłopc6w. 
Robota wykwintna, 
ceny przystępne. 
Kilińskiego .Ni 60, 
m. '27, 2 lewa ofie. 

771 -1·d 

00 hałtu ręcznego 
przyjmuję suk

nie jedwabiem i 
koralami, toledo a
plikacje, mereżki 
oraz znaczenie bie
lizny, tiJet na kapy. 
story i firanki C€.
ny niskie. Margo 
lies, Kilińskiego 46 
tront, l p 

;71-1· 

czopłciowe 
Leczenie światłem 
(Lampa Kwarcowa 
promieniami Ro
entgena) od 9-2, 
48, od 4·5 dla pań 
Oddz. poczekalnia 
Zawadzka Nil I, 

teJ. 25 -3S 
7G?-l-12 

Dr. med. 

S.Niewiażski 
Choroby skórne i 
weneryczne. Le
czenie sztucznem 
słońcem górsklem. 
Przyjmuje od 4.ej 

do 8-ej popoI. 

SIenkiewIcza 31 
757 '1 

= 

W zor~m . Wszy.stkich -mydeł 
jest mydło Jeleń-Schieht. 

Od dziesiątków lat ubiegają się wszyscy producenci 
mydła ~orównat gatunkowi mydła Jeleń. 

Jeśli fabrykant lub kupiec chce szczególnie zach .... ) '> 

lit swoje mydło, podkreśla, ii "mydło jest tak dobre 
jak prawdziwe mydło Jeleń". Gospodynie! Potrzeba 
Wam nie "mydła dobrego jakU lecz najlepszego, 

a takiem jest 

Mydło Jeleń-Schicht~ 

W drukarni .. Głosu Polskie20 m 
• Piotrkowska 86.. 


